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Jutro w kościele . Augustyauó w zakończy się 

( aktem ślubnym szereg uroczystości z powodu 
zamęźcia Arcyksiężniczki Gizeli, najstarszej 
córki Cesarza Franciszka Józefa z księciem 
Leopoldem Bawarskim. Nie tylko stara stolica 
Habsburgów bierze udział w tych uroczysto­
ściach ; wszystkie kraje monarchii, cała Au- 
strya niosąc swe gorące dla dynastyi uczucia 
przywiązania, towarzyszy życzeniami szczę­
ścia dostojnej młodej parze. .Łącząc się z u- 
ezuciami w imieniu Galicyi przez Namiestnika 
naszego i liczne deputacye wypowiedziauemi, 
niech nam wolno będzie, zapisując w piśmie 
naszem ten radosny dla pauującej nam dyna­
styi wypadek, zwrócić uwagę na znaczenie, 
jakie mają niesione w tej chwili przez wszy­
stkie ludy Austryi oznaki przywiązania, w po­
lityce monarchii.

Wielokrotnie już dynastye katolickie Habs- 
burgów i Wittelsbachów zawierały związki 
małżeńskie. Obecny związek jest tylko dy­
nastycznym: nie ma 011 wpływu na pań­
stwo. Nie stosuje się do niego dawne godło: 
Tu fe lix  Austria nube. Jest to związek ro­
dzinny, mieści w sobie wesele i radość dla 
korony, rokuje szczęście i pomyślność dla 
członków dynastyi.

A przecież powtarzamy, cała Austrya, wszy­
stkie ludy monarchii biorą w nim udział, 
składają dowody swych uczuć i życzeń, tak iż 
więcej uczynićby nie mogły, gdyby wypadek ów 
radosny dla dynastyi, wpływ swój pomyślny 
bezpośrednio na państwo wywierał. I uczucia 
te z serca idą, i życzenia są prawdziwe, bo 
z wewnętrznego, silnego przekonania płynące, 
że rzeczywistym węzłem łączącym tu ludy 
w państwo, jest dynastya. Widzą one państwo 
w dynastyi, pod której berłem zostają, a nie 
w jakowejś doktrynie, na parlamentarnej for­
mie opartej. Państwo, jego pomyślność, do 
której wszelkiemi siłami dopomódz pragną, 
potęgę, która prawa ich narodowe waruje, 
zabezpiecza, upatrują nie w jakiemś wyrażeniu 
politycznem, ale uosabiają w dynastyi, która 
im dawno sprawiedliwość i protekcyę przy­
rzekła; W koronie, która im panuje i osła­
nia; w monarsze, że tak powiemy en chair 
et os. Żaden monarcha w Europie nie mógłby 
stosownie do tego przekonania swych ludów 
wyrzec dziś z większą prawdą, jak Cesarz 
Franciszek Józef słowa: VEtat e’est moi.

I dla tego śpieszą ludy austryackie brać 
udział w wypadku dla ich dynastyi radosnym. 
I spieszą wszystkie, bez względu na jakiekol­
wiek co do państwa wewnętrzne polityczne 
stanowisko. Powiedzieliśmy nie raz, że prócz 
Anglii, jedna tylko w Europie opozycya au- 
stryacka, może przybierać miano „opozyćyi 
Jego Cesarskiej Mości44. Udział wszystkich bez 
wyjątku ludów Austryi w tym radosnym dla 
dynastyi panującej wypadku, jest najwymo­
wniejszym zdania naszego dowodem.

Rozporządzenie carskie poleciło zarząd dóbr Gro­
bu Zbawiciela położonych w Itosyi w Besarabii i 
na Kaukazie powierzyć ministrowi skarbu, dochód zaś 
z nich oddawać ministrowi spraw zagranicznych, 
który ma go używać stosownie do woli ofiarodaw­
ców. Aby zrozumieć zuaczenie tego rozporządzenia 
potrzeba pokrótce przypomnieć sobie istotę sporu 
Pomiędzy Bułgarami a patriarchą Konstantynopo­
litańskim i stanowisko petersburskiego prawosła­
wnego synodu do całej kwestyj.

Kiedy w ostatnich latach coraz większo dawało 
się spostrzegać niezadowolenie Bułgarów z zarządu 
greckich duchownych i coraz silniej objawiała się 
fermentacya za mianowaniem parochów narodowo­
ści bułgarskiej, do czego szczególniej przyczyniali 
się wykształceni w sominaryach rosyjskich Bułga­
rzy, i kiedy podnoszona coraz wybitniej niechęć do 
Greków wiodła to słowiańskie plemię do utworze- 
uia cerkwi narodowej; patriarcha Konstantynopoli­
tański powziął myśl zwołania soboru powszechnego 
kościoła grccko-wschodnicgo dla rozpatrzenia spo­
ru z Bułgarami. Prawdopodobnie jednak zamiar 
soboru nietylko odnosił się do tego jednego faktu, 
ale miał głębszo polityczno - kościelne znaczenie. 
Była to chwila powszechnego soboru kościoła ka­
tolickiego w Itzymie, w której Papież otoczony gro- 
uem licznem dostojników duchownych przedstawiał 
się światu, jako ogromua potęga jednocząca losy 
katolicyzmu w swoj osobie. Zaćmić chociaż w czę­
ści blask bijący z Rzymu, zjednoczyć rozstrzelone 
gałęzie kościoła wschodniego, a  może nawet same­
mu nabrać nowego uroku, jako uznany reprezen­
tant wschodniego kościoła, stanąć w ten sposób na 
czelo wschodu i podnieść znaczenie swego wyzna­
n ia; oto prawdopodobnie istotna pobudka patriar­
chy greckiego w Konstantynopolu do zapropono­
wania zjazdu powszechnego biskupów wschodnich.

Pomysł ton rozbił się o odmowę synodu petersbur­
skiego. Jakoż naturalnym był zupełnie ów wstręt 
prawosławia do wzięcia udziału w soborze powsze­
chnym wschoduich cerkwi. Synod czyli rząd rosyj­
ski zrozumiał odrazu, że na soborze mogą przyjść 
pod obrady kw’estye dogmatyczne i wykaże się roz­
dwojenie w kościele wschodnim, od którego tak da­
leko odsunęło się prawosławie. Sama nawet kwestya 
organizacyi kościelnej mogła być nader niemiłą dla 
Ilosyi, w której Piotr Wielki samowolnie zniósł 
patriarchat i na czelo zarządu kościoła postawił 
instytucyę zależną zupełnie od rządu i Cara. Z dru­
giej strony daleko może niebezpieczniej jeszcze by­
ło przez wzięcie udziału w soborze uznać istnienie 
zgromadzenia wyższego nad synod, a tern samem 
uznać powagę ciała obradującego za granicą i swo­
bodniejszego od wpływu rządu rosyjskiego; kiedy 
właśnie rząd ten pragnie synod od siebie zawisły 
widzieć jedyną głową cerkwi wschodniej. Że przez 
sobór w Konstantynopolu wzrosłoby znaczenie tam ­
tejszego patriarchy, to było łatwem do przewidze­
nia, a sam spór bułgarski rozstrzygany na soborze, 
zmuszał do wzięcia strony jednego ze współzawo­
dników, czyli prowadził do nieporozumienia, które 
polityczniej było ominąć. Takie są powody, jakie 
wpłynęły na synod petersburski do odmówienia 
wzięcia udziału w soborze wschodnim, chociaż gło­
śno oświadczył on tylko, żc w sporze bulgavskim 
nie widzi kwestj’j dogmatycznej, że to jest spór lokal­
ny, a zatem nie uważa za potrzebne zwoływanie 
soboru i żywi nadzieję, że waśń wewnętrzna wkrótce 
się sama przez się ukoi. Przytem jednak miała 
odpowiedź synodu zawierać lekkie poparcie Buł­
garów.

Ponieważ w chwili odmowy soboru nie było je­
szcze kwestyi patriarchatu bułgarskiego, w ogdle 
zatem odpowiedź synodu była uważaną za nieko­
rzystną dla Bułgarów, gdyż całą sprawę poddawa­
ła jednostronnemu ocenieniu patriarchy w Konstan­
tynopolu i jego sojuszników greckich, którzy z wła­
snego interesu nie mogli popierać żądań bułgarskich. 
Konliikt też wcale się nie załagodził i Bułgarzy 
coraz oddalając się od znienawidzonego przez się 
duchowieństwa greckiego uzyskali niezawisłość swej 
cerkwi uznaną przez rząd turecki. Wówczas dopie­
ro spór przybrał groźne objawy, gdy częściowy sobór 
w Konstantynopolu uznał szyzmę kościoła bułgar­
skiego i rzucił klątwę na odszczepieńców. W licz­
bie dostojników kościelnych biorących udział w so­
borze, znajdował się patriarcha Jerozolimski, któ­
ry sam jeden zaprotestował przeciw uznaniu szyzmy 
bułgarskiej i niechciał się poddać uchwale większo­
ści. Po powrocie do Jerozolimy przez większość du­
chowieństwa swej dyecezyi uznany sam za szy- 
zmatyka został patriarcha jerozolimski destytuo- 
wany, i ze stolicy patriarszej musiał ustąpić, na 
rzecz nowo obranego, a Grekom miłego dostojnika 
duchownego.

Stanowisko synodu petersburskiego w obec opi­
sanych powyżej wypadków było naturalnem. Nie 
mógł mu być miłym ani wzrost znaczenia patriar­

chy greckiego w Konstantynopolu, ani też uznanie 
szyzmy bułgarskiej. Ostatnie szczególniej wpro­
wadza rozdwojenie do kościoła wschodniego, po­
zwala obawiać się, że przy wzrastającej powadze 
Konstantynopola losu podobnego mogłoby się do­
czekać również i z większą słu iznośeią prawosła­
wie. W chwili też, w której prawosławie usiłuje 
rozszerzać się na zachodzie i. stara się przedsta­
wić za toleranta nietylko v?szelkicj organizacyi ko­
ścielnej, ale nawet obrzędów zachodnich, byle tyl­
ko pozyskać dla siebie tak wyznawców anglikań­
skiego kościoła, jak starokatolików; nie podobna 
było uznać szyzmy bułgarskiej. Nakonicc pierwsza 
odpowiedź synodu przeciw zwołaniu soboru nada­
wała sprawie charakter lokalny, odmawiała zaj­
ściu dogmatycznej strony; nie można więc nawet 
było, nie cłicąc ze sobą stanąć w sprzeczności, 
przystać na uznanie szyzmy. To też synod istotnie 
nietylko,  ̂ że uchwał soboru konstantynopolitań­
skiego nie potwierdził, ale zarazem nie uznał za 
prawną destytucyę patriarchy Jerozolimskiego i na­
tychmiast polecił wstrzymać wypłatę sum dla te­
goż patriarchatu, a na majątek ziemski tak zwany 
Grobu Zbawiciela nałożył sekwostr.

Rozumie się, podobnie stanowczy sposób postę­
powania wywołał oburzenie ze strony Greków, 
które się objawiło w licznych artykułach dzienui- 
ków greckich przeciw Rosyi i panslawizmowi, a
zdaje się, że i w Konstantynopolu nie zaniechano 
straszyć Sułtana zaborczemi dążeniami Rosyi. Być 
może, iż ta  niechęć, połączona z rzeczywistą oba­
wą, aby stanowisko Rosyi na Wschodzie nie było 
podkopane przez Greków, skłoniła synod peters­
burski do wystąpienia z misyą pogodzenia obu 
zwaśnionych stron; tak przynajmniej głoszą pisma 
rosyjskie, chociaż nie podają warunków, jakieby 
stronom synod przedstawił, chcąc zapobiedz roz­
dwojeniu w kościele wschodnim. Zgoda taka nie 
jest łatwą do przeprowadzenia z powodu intere­
sów osobistych o jakie zahacza; gdyby jednak u- 
dało się synodowi petersburskiemu doprowadzić 
ją  do skutku, oddałby wielką usługę Rosyi, po­
dniósłby jej powagę, osłabił stanowisko patriar­
chy carogrodzkiego, i sam stałby się rzeczywistym 
kierownikiem spraw kościoła grecko-wschodniego.

Z powodu pomięszania w Rosyi władz cywilnej 
i duchownej, nie można nigdy dokładnie wiedzieć 
od jakiej władzy poszło zarządzenie sekwestru 
dóbr duchownych Grobu Zbawiciela czyli patriar­
chatu Jerozolimskiego, które są bardzo znaczne. 
Skoro jednak raz sekwestr zarządzono, rząd nie 
pominął sposobności pozbycia się Greków zarzą­
dzających niemi, powypędzal ich, i teraz właśnie 
administraeyę powierzył ministrowi skarbu, przy- 
czem dowodzi, żo Grecy robili wielkie nadużycia 
i używali dochodów na agi tacy e polityczne, na o- 
płacanie dzienników w Konstantynopolu, a nie na 
cele duchowne, jak to wola ofiarodawców mieć 
chciała. Dobra te nie wyjdą już nigdy z pod opie­
ki rządu, a dalszy przebieg kwestyi dopiero poka­
że, czyli dochód z nich będzie obracany na utrzy­
manie miejsc świętych, czyli też będą one dołą­
czone do dóbr duchowieństwa prawosławnego, czy­
li nakonicc co jest najbardziej prawdopodobnem, 
minister spraw zagranicznych otrzyma stąd fundu­
sze na propagandę religijno-polityczną w ziemiach 
słowiańskich.

KORESPONDENCYA „CZASU"
L w ó w  18 kwietnia.

(E .)  Podnoszą zewsząd potrzebę jedności i w isto­
cie w naszem położeniu jedność me tylko jest po­
trzebną, ale konieczną. A jednak z tutejszych dzien­
ników sądzićby można, że takowej osiągnąć nie 
można, lub że ktoś kon ocznie chco niezgody. Tak 
źle jednak nie je s t, a jeżeli dotąd pomiędzy dwo­
ma tak zwauemi „gronami14 do zupełnego porozu­
mienia nio przyszło, to tylko dla tfgo, ponieważ 
w ogóle porozumiewać się prawie nie zaczęto.

Wczoraj odbyła się narada obecnych we Lwo­
wie posłów sejmowych. Po dłuższej dyskusyi u- 
chwalono zwołać zjazd koła poselskiego do Lwowa. 
Uchwała zapadła prawie jed n o g ło śn ie , gdyż na 1. 
obecnych większością 17 głosów.

Donosiłem wam niedawno, iż klub postępowy 
przyjął w zasadzie projekt zwołania zjazdu „wy­
bitniejszych44 mężów w kraju. Nie wiem, czy przez 
pomyłkę napisałem co innego, aniżeli miałem na 
myśli, fakt jest, że w jednej z moich ostatnich ko- 
respondencyj wydrukowano mylnie, iż myśl zjazdu 
tego zaniechano. Z dzisiejszego wstępnego artykułu 
Czasu w idzę, że jesteście pod tym względem w 
błędzie. Myśli tej nio porzucono, ale nie zajmuje 
się nią jedynie klub postępowy, tylko wyborcy i po­
słowie.

A ile d c ń  18 kwietnia.

Dziś rozpoczęły się rozprawy nad budżetem woj­
skowym na pełnem posiedzeniu delegacyi węgierskiej, 
a mimo to, świat polityczny zajęty wyłącznie uro­
czystościami dworskiemi i ogłoszonemi dziś w ga­
zecie wiedeńskiej dekoracyami. Wczorajszy bal dany 
przez Radę miejską na cześć dworu cesarkiego i 
dostojnych narzeczonych, odbył się w salach sto­
warzyszenia muzycznego. Na balu znalazły się 
przeważnie żywioły mieszczańskie, lecz nie brakło 
naturalnie licznej reprezentacyi świata urzędniczego, 
dyplomatycznego i dworskiego. Jako strój balowy 
przeważał frak, a toalety damskie mniej były wy­
kwintne, aniżeli na onegdajszym koncercie dwor­
skim. Cały dwór pojawił się na balu o wpół do 
1 lej, w tym samym porządku, so na koncercie 
dworskim i zabawił do godziny wpół do 12ej. Ce­
sarz i arcyksiążęta byli w mundurze wojskowym, 
tylko następca tronu arcyksiąże Rudolf był we fra­
ku z orderem złotego runa. Rodzina cesarska 
zwłaszcza Cesarz, Cesarzowa i arcyksiąże Rudolf 
byli wczoraj na balu przedmiotem głównych owa- 
cyj. Okrzyki na cześć Cesarstwa trwały przez długi 
czas. Cesarzowa rozmawiając z członkami rady 
miejskiej i z burmistrzem okazała się matką i tyl­
ko matką, zapominając zupełnie o swem stanowisku 
jako małżonka Monarchy. Gdy jeden z członków 
rady miejskiej wyraził ubolewanie z powodu wy­
jazdu arcyksiężnczki Gizeli z Wiednia, stojący w po­
bliżu Cesarzowej uważali, że łzy stanęły w jej o- 
czach. Na balu byli także obecni liczni reprezen­
tanci Polaków i Węgrów, w stroju narodowym. 
Minister spraw zagraniczuych hr. Andrassy przy­
był, jak to jego jest zwyczajem w mundurze jene­
rała Ilonwedów.

Dziś odbył się w Burgu uroczysty akt tak zwa­
ny renuncyacyi. Dostojni narzeczeni w obecności 
całego dworu podpisali akt zrzeczenia się praw na­
stępstwa tronu. Jesto akt, który zazwyczaj podpi­
suje każda arcyksiężniczka, wstępując w ślub małżeń­
ski z księciem zagranicznym. Akt podpisania od­
był się w obecności ministrów, tajnych radzeów, 
jeneralicyi, tudzież zaproszonych na świadków pre 
zesów obu Izb, obu parlamentów w Wiedniu i Pe­
szcie. Zaproszenie to wyszło na życzenie Monarchy, 
który dał dowód swego usposobienia konstytucyj­
nego, pragnąc, aby prezesowie ciał prawodawczych 
byli świadkami tak ważnego obrządku w łonie ro­
dziny cesarskiej. Dziś wieczór przypada w operze 
nadwornej teatr parć, który podobno jeszcze ma 
być świetniejszym od koncertu dworskiego.

Cesarz uznając tak liczne i rozmaite dowody 
sympatyi i przywiązania krojów i ludów wchodzą­
cych w skład monarchii austryackiej, z powodu za­
ślubin arcyksiężniczki Gizeli, wystosował pismo od­
ręczne do prezesa ministrów księcia Auersperga, 
dziękując w nader szczerych i serdeczuych wyra­
zach za te oznaki lojalności. Ponieważ jutrzejsza 
Gazeta luicdeńska ogłosi to pismo cesarskie, więc 
otrzymacie zapewne w drodze telegraficznej treść
jego-

Oprócz ogłoszonych dziś w Gazecie Wiedeitskiej 
orderów, zapisać jeszcze trzeba następujące deko- 
racye: Wielki ochmistrz dworu ks. Hohenlohe o- 
trzymał wielką wstęgę orderu św. Szczepana, dy­
rektor kancelaryi cesarskiej radzca stanu Braun 
krzyż komandorski tegoż orderu, szef sekcyi w mi­
nisterstwie spraw zagranicznych baron Orczy taki 
sam krzyż komandorski orderu św. Szczepana, 
szef sekcyi baron Hoffmann order korony żelaznej 
I. klasy. Poseł bawarski na dworze tutejszym hr. 
Bray otrzymał wielką wstęgę orderu ś. Szczepana, 
a lir. Andrassy wielką wstęgę bawarskiego orderu 
św. Huberta.

Z dekoracyi ogłoszonych dziś w Gazecie Wie­

deńskiej zasługuje na uwagę order udzielony panu 
Szmerlingowi, prezesowi sądu najwyższego. P.Szmer- 
liug już przed laty miał otrzymać wielką wstęgę 
orderu św. Szczepana, lecz wówczas Węgrzy, nie 
mogąc zapomnieć p. Szmerlingowi jego urzędowa­
nia, o p i e r a l i  się tej dekoracyi. Dziś ją  otrzymał, 
ponieważ p. Szmerling już pogodził się z duali­
zmem , jest obrońcą wszelkich^ pozycyi budżetu 
wojskowego i znowu pewien posiada mir u dworu. 
Zwracamy uwagę waszą na uzasadnienie dekoracji 
udzielonej p. Szmerlingowi, na podniesienie jego 
zasług około państwa i dynastyi w porównaniu z 
'ołosłownem ogłoszeniem dekoracyi udzielonych 
ministrom Auerspergowi, Slremayerowi i Pretisovi.

l t z y m  14 kwietnia.

(J .)  Kościół śpiewa od wczoraj Alleluja, cie­
sząc się ze Zmartwychwstania Pańskiego i z niego 
czerpiąc dla siebie siłę i wytrwanie na te dnie pra­
wdziwej próby i ciężkich boleści. Ale chociaż nic 
się w rzeczywistości nie zmieniło i rzeczy idą swo­
im trybem, od dni dziesięciu mniej znać u nas 
Rzymu rządowego; coś nawet przypominało Rzym 
dawny, katolicki. Bo też z wakacyami parlamen- 
tarnemi nietylko deputowani, ale ministrowie, na­
czelnicy biór, dygnitarze wojskowi i cywilni rozje­
chali się do domu. I to już dowodzi, jak nowy Rzym 
jest mało rzymski. Kiedy tylko machina rządowa 
staje, a przynajmniej wypoczywa nieco, i wielcy i 
mniejsi bogowie opuszczają miasto i wracają do 
swych siedlisk, jedni na połud lie, drudzy na pół­
noc, ale nikt z tych królików' zjednoczonych w Rzy­
mie Włoch, nie pozostaje w Rzymie, bo w Rzymie 
uie czuje się w domu. Trudna rad a ; Rzym jest 
stolicą, bo siłą zajęty i kwirynał i zamek Anioła 
i> pałace papieskie i place i ulico nowem zalane 
pospólstwem, ale nie ma jednego Włocha, któryby 
nie przyznał, że ta stolica niepewnie jakoś dotąd 
przynajmniej wygląda, sztucznie się i swoim i ob­
cym przedstawia, a mimo blisko trzechletniego swe­
go istnienia, robi wrażenie tych domków z kart, 
które i wieki całe stać mogą, jeżeli ich nikt nie 
poruszy, lub wiatr znienacka nie zmiecie. Liberały 
włoskie nietylko że to widzą, ale to przyznają i 
głośno się skarżą na ten stan rzeczy, którego nie 
są w stanie zmienić. Spodziewają się oni, że czas 
to naprawi, do czego sami się czują bezsilni, ale 
mimo krzyku Roma o morte, który za swe godło 
uroczyście przyjęli, przy każdej sposobności ucie­
kają z wiecznego miasta. lin ciasno, duszno w Rzy­
mie wśród bazylik, które na teatra i cyrki nie mieli 
jeszcze czasu przerobić, wśród ludności która ani 
u h  rozumie, ani im sprzyjać może. Łudzić się nio 
trzeba. Żyjemy w czasach nowego pogaństwa i to 
jeszcze pogaństwa zepsutego, w chwili jego rozkła­
du i upadku: Panem et circenscs jak  w dawnym 
tak i w dzisiejszym włoskim wołają Rzymie. K ar­
nawał „to godło wolności i szczęścia44 jak pisze 
jeden z dzienników.' W parlamencie jeden z depu­
towanych dowodząc potrzeby feryj zapustnych, pu­
bliczną cześć oddawał Bachusowi. Inny deputowa­
ny Salvatore Morelli dawno już żądał w Izbie, by 
rząd pozamykał kościoły, a w zamian powiększył 
liczbę domów tolerancyi. L a  Capitale w tych dniach 
jeszcze nie przestaje swych bluźuierstw, staje z dzi­
wnym zapałem w obronie Kaifasza, Piłata, nawet 
Judasza Iskaryoty, jedynie by rzucić wyrok potę­
pienia na Chrystusa Pana, który zupełnie słusznie 
został osądzony. Arcybiskup Boloński kardynał 
M o r o c h i n i  w swym okólaiku do duchowieństwa 
i ludu z powodu zniewag, jakie wyrządzają wierze 
ledwie nie codzień w królestwie włoskiem, miał 
prawo powiedzieć. „Gdyhy za dni naszych Chry­
stus po raz wtóry zstąpił na świat, widzielibyśmy 
Go po raz drugi umęczonym.44 P. Lanza et Cons, 
z trybuny parlamentarnej umyłby sobie ręce i do­
wiódłby, jak  dwa a dwa cztery, że zasady nowocze­
snej wolności i nowoczesnego postępu nio dozwa­
lają mu tamowania swobodnego wypowiedzenia 
swych przekonań w materyach religijnych.

Łudzić się katolicy nie powinni, jak się tu 
nikt nio łudzi. Za kilka tygodni ujrzymy zniesie­
nie zakonów, nieco później zniesienie zakładów 
duchownych i „im pokrewnych44, nieco później je­
szcze^ instytucyj dobroczynnych, dalej może i ko­
ściołów i Watykanu, i wiary. Jeżeli do tego uie

Częśó llteraoko-artystyozns,

Szkoła sztuk pięknych w Krakowie.

Dwie wieści jednocześnie rozeszły się — wieści 
dla naszego miasta bolesne, któie bodaj, by płon- 
Hemi były. Rząd zwija technikę w Krakowie a z nią 
Szkołę sztuk pięknych; Matejko porzuca Kraków, 
aby przenieść się do Czech. Dziwny zbieg okolicz­
ności, zadający w jednej chwili sztuce naszej w jej 
ognisku cios podwójny. Matejko zostaje dyrekto­
rem czeskiej szkoły sztuk pięknych —  szkoła sztuk 
pięknych w Krakowie przestaje istnieć. Jestto nie 
do uwierzenia, a jednak zanosi się na to. Czy 
hiożliwem jest zapobiedz temu? czy możliwem jest 
skłonić Rząd, aby zatratę szkoły wydającej owoce 
Znane dziś całej Europie, powstrzymał. Czy zdo­
łamy zapewnić Matejkę, że joniusz jego znajdzie 
i nadal między swoimi pola równie rozległo do 
działania z dobrem jego i z dobrem tej ojczyzny, 
której miłość w obrazach swoich, tak wyrazistymi 
głoski malować umie? Nie wierny; ale wiemy, że 
obowiązkiem naszym jest działać wszelkiemi mo- 
Żliwemi środki, by odwrócić klęskę zagrażającą z 
dwu stron, sztuce polskiej, sztuce w Krakowie swe 
cechy narodowe rozwijającej. .

Jestże jaki środek, jestże jaki i czyj obowiązek 
działania przeciw temu. Jest bezwątpiema. Gdy 
nam zabierają technikę, a jakby na ironię częstują 
szkołą handlową, gdy nas pozbawiają szkoły, która 
setki uczniów rozproszyła po warsztatach, kopal

uiacb i drogach żelaznych, niechże przynajmniej 
pozostawią nam to, z czego Kraków przed Europą 
pochlubić się może.

Szkoła sztuk pięknych wydała Matejkę, którego 
nam dzisiaj pozazdrościły Czechy. Wydała poczet 
malarzy i rzeźbiarzy, którzy (jak np. Gryglewski) 
mogliby ubiegać się o lepszo z wielu słynnymi eu­
ropejskimi artystami. To już świadectwo dostate­
czne jest jej żywotności. Szkoła ta  ma za sobą 
jeszcze jedno, to jest tradycyę. Z instytutami rna- 
jącemi tradycyę, wszelki rząd jako czynnik zacho­
wawczy zwykł się rachować. Istnieniu tej szkoły 
można stulecie całe naliczyć. Nio jest ona zatem 
wychowanką szkoły technicznej, bo ją  przerosła 
tradycyą. Jest ona córą uniwersytetu Jagiellońskie­
go, córą odtrąconą przez złych ojców, oddaną pod 
opiekę czasową techniki.

Jeszcze bowiem w r. 1777 podkanclerzy Kołłą­
taj poznawszy w Rzymie Dominika Estreichera, 
zaprosił go do Krakowa, aby urządził akademię 
sztuk pięknych przy uuiwerąytocio. Estreicher przy­
bywszy w r. 1778, nie zastał odpowiednich fun­
duszów na to. Stanisław August wynagradzając mu 
zawód powołał go do Warszawy na malarza na­
dwornego. Z czasem dopiero, obmyślono fundusz 
akademicki, wskutek czego ponownie zjechał r. 
1782 Estreicher do Krakowa na nauczyciela rysun­
ku, która to katedra ustanowioną została, jako 
zawiązek przyszłej Akademii malarskiej. Tej miał 
Kołłątaj wyrobić dalsze uposażenie i gmach wybu­
dować.

Zaburzenia w kraju i rozbiór Polski, zniweczyły 
plan Kołłątaja, ale przy Uniwersytecie Jagielloń­
skim utrzymała się katedra, której zadaniem było

uczenie rysunku i malarstwa. Szkoła ta  wydała 
kilku jak na owo czasy głośnych malarzy, jakim 
był J. Peszke (znamienity rysownik), J. Kopff, J. 
Łęski i kilku innych.

Profesura rysunku i malarstwa przetrwała złe 
i dobro czasy. Rzeczpospolita krakowska zastała 
ją  i rozszerzyła jej zakres w r. 1818. Przeobraziła 
się bowiem w istotną szkołę m alarską, zależną 
od-, i należącą do- Uniwersytetu.

Profesor Peszko miał już tytuł profesora publicz­
nego malarstwa w Uniwersytecie Jagiellońskim. 
Dzieje tej szkoły dałyby się snadno wywieść z ak­
tów uniwersyteckich. Przypominamy sobie, że w r. 
1821 dziękowano atlecie Erąnkemu, iż pozwolił się 
malować w różnych porach w szkole malarskiej. 
Byli na on czas profesorami Brodowski i Iłiedlin- 
ger. Chwalono wtedy prace Aut. Beduszyńskiego 
i dziewiętnastoletniego Wojciecha S tattler a, później 
słynnego twórcy obrazu „Machabeusze44, który 
na wystawie paryskiej złotym medalem zaszczy­
cono.

Sława Stattlera w swoim czasie, była sławą a r­
tysty europejskiego, pierwszorzędnego. Wyrósł on 
z tutejszej akademii sztuk pięknych, był on zatem 
p ie rw szy m jzn ak o m ity m  uczniem tej szkoły. Do 
szkoły tej powołany w lat kilka został S tattler z Rzy­
mu, gdzie wówczas bawił. Na żądanie rektora wypra­
cował „Projekt do urządzenia akademii sztuk pię­
knych w Krakowio na wezwanie Dra Aloizego Estrei­
chera Rektora Uniw. Jag. przez prof. W. K. Stattlera 
napisany. Kraków 1832 w See str. 21,44 w którym 
projekcie, wykłada jakby należało rozwinąć tę in­
stytucyę, trzechletnie kursa ustanawiając.

Nastąpiła atoli w r. 1833, nieszczęsna reorgani-

zacya Uniwersytetu, której ochydnc następstwa, w 
zbyt dosadnych choć często prawdziwych rysach 
odmalował Karol Soczyński. W skutek reorgani­
zacji usunięto dawnego rektora, i usuwano wszy­
stko to, co było dziełem jego, co uczynił dla do­
bra Uniwersytetu. Więc nie uznano Statlera, i 
kazano mu starać się o posadę drogą konkursu, zaś 
drugiemu nauczycielowi Bizańskiemu dano odprawę. 
Również J a n . Głowacki i Józef Sonntag na czas 
pewien pozbawieni zostali prawa wykładania bez­
płatnie w akademii malarskiej. Reorgantzacya za­
tem dotknąwszy swoją niełaską czterech nauczy­
cieli, wywracała za jednym zamachem tę świeżo 
powstającą instytucyę. Do tego później przyczynił 
się spór o obsadzenie posady profesora rzeźbiar­
stwa, który te fatalne wywołał następstwa, iż sami 
dygnitarze uniwersyteccy, postarali się o zniesienie 
akademii sztuk pięknych, przeuiesieuie rysunku i 
malarstwa do nowo zawięzującej się techniki, a aby 
profesury nie dać Tatarkiewiczowi, który otrzymał 
w komisyi reorganizującej pierwszeństwo nad Schim- 
serem niemcem, postarali się ciż sami, o zniesie­
nie posady profesury rzeźbiarstwa.

Odtąd akademia odepchnięta od uniwersytetu 
przez samych uniwersytetu piastunów, uczepiła się 
Techniki. Żyje ona mimo tego, trzymając się na­
der szczupłemi zasobami i czyniąc cuda pomimo 
swego ubóstwa materyalnego. Ta żywotność jej, 
jest jej użyteczności dowodem. Maż ona zatem 
skonać, dla tego że technika zkazaną została na 
śmierć ? Nigdy, przenigdy!..

Obowiązkiem jest miasta upomnieć się o nieprze­
dawnione, bo na stu blisko leciech egzystencyi oparte 
prawa. Obowiązkiem jest przygarnąć w mury swoje

odtrącaną instytucyę — upomnieć się o fundusze i 
wykryć te fundusze z których żyła przed laty na- 
nalożąc do uniwersytetu. Trzeba całemi siłami bro­
nić praw nabytych, bo raz utracone, nio łatwo ed- 
syskanemi być mogą.
Kraków stojący na drodze środkowej do celniejszych 

stolic, Wiednia, Drezna, Berlina, i Pragi, mający 
historyę rzeźby i malarstwa w swych licznych świą­
tyniach i zabytkach budowniczych, jest jedynem 
ogniskiem w którem może i powinna skupiać się 
działalność artystów naszych. Pomniki i zabytki 
Krakowa wyciskają piętno swe na pracach arty­
stów. W każdym obrazie Matejki w owych szcze­
gółach ubiorów, otoczenia, komnat arcliitektoniki, 
znać wpływ i przejęcie się atmosferą, pamiątek 
stolicy Jagiellonów. Cóż dopiero mówić o Grygle- 
wskim, Łuszczkiewiczu, Cynku i wielu innych. Je ­
żeli geniusz wyrasta uiewiedzieć jak, i niewiedzieć 
dokąd podążyć zdoła, to niezawodna rzecz że po­
dnietą do rozwinięcia się geniuszu jest atmosfera 
piękna lub szlachetności otaczająca artystę. Kra­
ków swoją przeszłością dostarcza materyału je- 
niuszowi. «

Utrzymanie akademii to nie kosztowna rzecz. 
Dzisiaj istnieje ona, nic prawie niekosztując. Pro­
fesorowie trzej licho płatni — oto całe siły insty- 
tucyi. Jakżeby ją  łatwo wzmocnić i podnieść. Ośm 
do dziesięciu tysięcy reńskich zasiłku, a szkoła może 
zakwitnąć wrócona do uniwersytetu. Ówczas mo- 
żnaby zjednać sobie życzliwe serce artysty, chluby 
naszego miasta. Jenialny malarz, mając rękojmię 
iż szkoła polska w Krakowie, ma zapewniony byt, 
że z tej szkoły można z chwałą dla siebie, i za­
szczytem dla kraju, wywieść nowe talenta i może



przyjdzie, to jedynie, że Bóg miłosierny i ze inny 
da obrót rzeczom. To pewna, że w tej chwili do 
tego dążymy, a im powolniej i ciszej, tem zgra­
bniej, skuteczniej i chętniej. Watykan żadnych na­
dziei płonnych i dziecinnych sobie nie robi. Te 
wszystkie wiadomości o uciechach lub smutkach 
ultramontanów z powodu postępu karlistów, opo- 
zycyi stawianej przez legitymistów rewolucyjnym 
rządom Thiersa, lub odważnym wystąpieniom ka­
tolików niemieckich, są wymysłem gazeciarskim, 
któremu ci pierwsi nie wierzą, którzy je tworzą. 
Ojciec Śty i cały świat katolicki nie mogą się nie 
cieszyć na widok jedności, jaka panuje w kościele, 
siły episkopatu, spójności całego ludu chrześci­
jańskiego, ale o żadnych dyplomatycznych zakuli­
sowych iutrygach mowy tu nie ma, żadne instruk- 
cye polityczne z Watykanu nie wychodziły i nie 
wychodzą. Ojciec Śty był nieco cierpiący, la Ca­
pitals ogłosiła śmierć jego, zwołała conclave, no­
wego wybrała Papieża. Dzienniki rewolucyjne w 
ten sposób fabrykują „najświeższe wiadomości z 
W a ty hanu44 •

Przez Wielki Tydzień dawny Rzym się nieco 
przypomniał. Nie było wprawdzie pontyfikalnych na­
bożeństw, ale nadzwyczajny udział ludu w pasyj­
nych uroczystościach sam za siebie mówił. W tych 
wielkich dniach katolickich obchodów i dzisiaj je- 
8zczo znika Rzym włoski, a ukazuje się Rzym ka- 
tolicki. Ani drobno maniiostacyo anti-religijno, ani 
uczta mięsna wolnych myślicieli (liberi pensatori), 
wyprawiona w Wielki Piątek, nie zdołały przy­
ćmić tego ogólnego objawu katolickich uczuć w o- 
statnie dnie Wielkiego Postu. Były kościoły, do 
których literalnie nie można się było dostać, tak 
przepełnione były wiernymi, a dawno nabożeństwa 
passyjne nie odbywały się z tak żywym, gorącym 
udziałem ludu. Czuć było, że krzywdy wyrządzane 
kościołowi, bluźnierstwa rzucane publicznie przeciw 
Chrystusowi Panu, żądały niejako wynagrodzenia, 
jawnego i publicznego objawu wiary. Artykuły la 
Capitals wywarły zresztą w całych Włoszech prze­
ciwny zupełnie skutek, jaki sobie zamierzyły. Na 
jej bluźnierstwa odpowiedział lud publicznemi mo­
dłami, pielgrzymkami, religijnemi manifestacyami. 
Unita Cattolica zaproponowała adres do Ojca 
Świętego wyrażający protestacyą, który złożyć ma 
deputacya w dzień Śgo Grzegorza. Album pomie­
ścić nie może podpisów ojców rodzin, a codzien­
nie jeszcze biskupi żądają nowych blankietów u- 
myślnie ku temu sporządzonych przez dziennik 
kat olicki *

Nie dziwcie się, że w liście moim nie donoszę
0 najbardziej świat cały obchodzącym wypadku 
co do zdrowia Ojca Śgo. Wiem atoli, że wam w 
tym przedmiocie właśnie wczoraj pisano, i to, co 
z najlepszego źródła dowiedzieć się można było. 
Nie mam więc nic do dodania, chyba, że w nocy 
było nieco gorączki. Słabość jest nie wielka, ot 
zwyczajnie, co Niemcy nazywają Ilexenschuss, a 
Francuzi z włoska lumbago: ale podeszły wiek 
Piusa, przy najmniejszem osłabieniu i cierpieniu 
budzi naturalnie obawy, które u nieprzyjaciół pa- 
pieztwa wjradzają się w radość i gorączkowe 
oczekiwanie zmiany, jakiej sobie życzą i ze zgo­
nem Ojca Śgo spodziewają, a Bóg pozwoli, że 
się znów omylą.

W Neapolu ruch katolicki bardzo się szerzy
1 rządowi nie mało przyczynia kłopotów. Nowe 
municipium liczące większość katolicką, nie przyj­
muje rozporządzeń liberalnych; bardzo silnie trzy­
ma się swych zasad. M o r d i n i  dawny wiceprezes 
Izby, posłany tam na prefekta, mając codziennie 
wielkie do przełamywania z władzami miejskiemi 
trudności, mści się na władzy duchownej, w któ­
rej widzi głównego swego nieprzyjaciela, tymcza­
sem arcybiskup-kardynał Riario Slorza, człowiek 
wielkiego charakteru i silnej woli, niezmierny na 
ludność wpływ wywiera i pracując skromnie, ci­
cho, ale bardzo wytrwale, kieruje bardzo pomyśl­
nie ruchem katolickim. W tych dniach w jednym z 
kościołów, po kazaniu passyjuem o kościele i jego 
powtórnem prześladowaniu, przy zwykłej składce z 
takim zapałem i bogatsi i biedniejsza ludność od­
dawali wszystko, co tylko posiadali drogocennego, 
że tace nie mogły pomieścić tak złotych koszto­
wnych ozdób, jak i wdowich prawdziwych groszów, 
które się ze stron wszystkich posypały. Zdawało 
się, że na chwilę powróciły czasy Śgo Franciszka 
z Assyżu lub Dominika. Jest jeszcze i w naszych 
czasach, choć może w głębi ukryta iskra, która po­
trzebuje rozgrzania i podmuchu, ale która mowi o 
budzącym się płomieniu życia chrześciańskiego. lu  
też leży cała nadzieja i przyszłość Włoch, ale 
przyszłość tę okupić jeszcze wypadnie niejedną
klęską i boleścią. „ .

Umarł tu przed tygodniem książę Massimo Lo- 
lonua, jeden z najwierniejszych sług i poddanych 
Ojca Sw., mąż pełen cnoty i prawości, który cho­
ciaż bliskiem pokrewieństwem złączony z rodziną 
Sabaudzką, nietylko nigdy w Kwirynalo nogi me 
postawił, ale zupełnie zerwał z swymi krewnymi 
na tronie od czasu zajęcia Rzymu, a słowem i czy­
nem głośne, jawno dawał dowody przywiązania 
Papieżowi.

N. Pan udzielił właścicielowi dóbr w Galicyi 
hr. Aleksandrowi F r e d r z e  wielką wstęgę orderu 
Franciszka Józefa; szambelanowi i właścicielowi 
dóbr w Galicyi hr. Edwardowi S t a d n i c k i e m u  
order korony żelaznej drugiej klasy; radcy namie­
stnictwa we Lwowie Drowi Gustawowi I I a i l i g o ­
wi  order korony żelaznej trzeciej klasy; szambela­
nowi i właścicielowi dóbr w Galicyi bar. Augusto­
wi R o m a s z k a n o w i  order korony żelaznej trze­
ciej klasy; prezesowi Izby handlowo-przemysłowej 
w Krakowie Teodorowi B a r a n o w s k i e m u  krzyż 
kawalerski orderu Franciszka Józefa; wiceprezy­
dentowi miasta Krakowa Feliksowi S z l a c h t  o ły­
s k i e m u  krzyż kawalerski orderu Franciszka Jó­
zefa; naczelnikowi gminy wyznaniowej w Podhaycacli 
Reissowi Szmerlowi Ito s ma r  i no w i i dyrektorowi 
szkoły w Horodence w Galicyi Teodorowi Sucha-  
r o w s k i e m u  srebrny krzyż zasługi z koroną.

Minister sprawiedliwości mianował adjunkta są­
du kraj. we Lwowie Julinka B e r n a c z k a  sekreta­
rzem Rady przy sądzie obw. w Przemyślu.

W i e d e ń  18 kwietnia. Zapowiedziane na wczo­
raj posiedzenie publiczne (13) delegacyi węgier­
skiej, spełzło na niczem. Wprawdzie zgromadzili 
się jej członkowie i reprezentanci rządu, po roz­
daniu jednak sprawozdania wydziału o budżecie 
wspólnego ministerstwa skarbu, posiedzenie na 
wniosek Beli Perczla zamknięto, albowiem zamie­
szczone na porządku dziennym sprawozdanie wy­
działu o budżecie ministerstwa wojny nie zostało 
jeszcze wydrukowanem.

O pracach delegacyi austryackiej donoszą dzion- 
I niki, że jej wydzisł budżetowy rozpoczął onegdaj 
swoje obrady. Sprawozdawcy wydziału pracują z 
takim pośpiechem, że delegacya austryacka już 
niebawem będzie mogła załatwić sprawę budżetu.
W uchwałach obu delegacyj, twierdzą organa pół- 
urzędowe, okaże się niezawodnie nie jedna różni­
ca, ale nie można wątpić, że porozumienie z ła­
twością zostanie osiągnięte. Co do niektórych u- 
stępów, delegacya węgierska ma mieć zamiar przy­
stąpienia do ewentualnych uchwał delegacyi au­
stryackiej. Mianowicie odnosi się ten zamiar do 
sprawy podwyższenia płac urzędników wspólnych.

I Austryacka delegacya bowiem popiera wnioski rzą­
dowe i przyznaje tym urzędnikom podwyższenie 
płac, a na to zgodzi się prawdopodobnie i wię ­
kszość delegacyi węgierskiej, pomimo przeciwnej 
uchwały swojej komisyi.

—  Izba wyższa w Radzie państwa odbywa dziś 
posiedzenie (35). Na porządku dziennym' drugi 
odczyt ustawy o czasowem zawieszaniu sądów 
przysięgłych; drugi odczyt ustawy o nowem po-

I  stępowaniu karnem; ustawy o zabezpieczeniu i e- 
gzekucyi płac ze stosunku roboczego i służbowego; 
ustawy o kolei żelaznej z Divazza do Pola, ze 
Spalato do Knina; ugody co do sprzedaży gminie 
Salzburgskiej kilku przedmiotów skarbowych; 
wreszcie drugi odczyt ustawy uwalniającej od stę­
pia wszystkie akta przy udzielaniu wsparcia po­
wiatom w Galicyi dotkniętym klęskami.

— N. Pan mianował frnp. Karola N a g y w miej­
sce fmp. Pireta, przybocznym (adlatus) naczelnego 
wodza honwedów.

— N. Pan udzielił prezesowi gabinetu przedli- 
tawskiego księciu Adolfowi A u e r s p e r g o w i ,  wiel­
ką wstęgę orderu Leopolda; prezesowi sądu naj­
wyższego Drowi Antoniemu S c h m e r l i n g o w i  
wielką wstęgę orderu św. Stefana, uznając jego 
długoletnie, pełne poświęcenia i znakomite zasługi 
dla domu panującego i państwa; ministrowi wy­
znań i oświecenia Drowi Karolowi S t r e m a y r o -  
wi i ministrowi skarbu bar. Sitonio de P r e t i s ,  
order korony żelaznej pierwszej klasy z uwolnie­
niem od taksy. _ .

' — Pojutrze odbędą się w Wiedniu zaślubmy
arcyksiężniczki Gizeli z księciem Leopoldem Ba­
warskim o godz. 12 w południe w kościele dwor­
skim ks. Augustyanów. Dwór cały zgromadzi się w 
zamku w wielkiej sali; jenerałowie, oficerowie, de- 
legacye, obie Izby Rady państwa, członkowie sejmu 
węgierskiego, deputacye miast itd. udadzą się w 
Prost do kościoła na pół godziny przed aktem ślu­
bnym. Nuncyusz apostolski i poseł bawarski zaj­
mą miejsca na klęcznikach dla nich przygotowa­
nych, ciała dyplomatyczne w przeznaczonych dla 
siebie oratoryach. O godz. 12ej uda się Cesarz i 
Cesarzowa z narzeczoną do kościoła. Przed nimi 
pójdą arcyksiążęta, potem książęta bawarscy, a 
między nimi arcyksiążę Rudolf, następnie narze­
czony książę Leopold Bawarski, Z3 nim dopiero 
Cesarz ze świtą i Cesarzowa z arcyksiężniczką 
Gizelą; cały pochód zakończą arcyksiężne i arcy­
księżniczki, oraz damy dworu. W kościele zajmą 
NN. Państwo przeznaczone dla siebie miejsca pod 
baldakinem, a narzeczeni uklękną na klęcznikach; 
po krótkiej modlitwie na znak dany przez wielkie­
go ochmistrza dworu powstaną i zbliżą się do oł­
tarza, gdzie otrzymają sakrament małżeństwa. Po 
Te Deum wrócą wszyscy w tym samym porządku 
wśród trzeebkrotnej salwy, danej przez wojsko usta- 

j wionę przed kościołem.

CZAS z Niedzieli 20 Kwietnia 1873, 

Kronika miejscowa i zagraniczna.
H raliÓ W  19 kwietnia. D ziś w południe odbyła 

się  w Collegium juridicum  habilitacyjna prelekcya 
Dr M ichała B o b r z y ń s k i e g o  na docenta prawa pol­
skiego w uniwersytecie Jagiellońskim  w obecności W y­
działu prawnego i innych profesorów, oraz licznie zgro­
madzonych słuchaczy, Przedmiotem wykładu było: „Zna­
czenie polskich archiwów sądowych.11

Prelegent prZedewszystkiem objaśnił początek aktów 
sądowych, które stanowiły doWód czynności prawnych 
osobistych, oraz dowód wszelkich czynności i wyroków 
sądowych. W skazał ważność aktów w prawodastwie pol- 
skiem , przywileje, jakie je otaczały i wyprowadził stąd  
wysoką ich wartość dla znajomości postępowania i prawa 
tak cywilnego, jak karnego polskiego. Ponieważ każda 
czynność prawna i  sądowa m usiała byc w aktach za­
pisaną, przeto archiwa sądów polskich są  najlepszą 
wskazówką pod względem obowiązujących ustaw. Z nich  
też przekonać się  można, jaki w pływ i znaczenie miały 
obce prawodawstwa, mianowicie rzym skie i kanoniczne 
na rozwój prawa polskiego i rozstrzygnąć spór dotych­
czas dzielący prawników, o ile te  obce prawa miały 
moc obowiązującą w Polsce.

Tem więcej zaś akta sądowe mają znaczenia dla zna­
jomości praWa polskiego, że prawo to było prźedewszyst- 
kiem  zwyczajowe i akta są głównem  źródłem do obe­
znania się  z prawami niespisauem i w ustawach. Prócz 
tej jednak prawnej strony, akta sądowe są  zarazem  
księgą, z której poznać można obyczaje społeczne, ludzi 
i rodziny historyczne, albowiem występują tam osoby 
znakom ite w najważniejszych chwilach swego życia, 
przedsiębiorąc czynności rzucające św iatło na ich  cha­
rakter, stosunki i sposób postępowania. Akta sądowe 
stanowią także najbardziej tenny m ateryał statystyczny  
do poznania stopnia moralności publicznej, czyli doko­
nanych przestępstw  i zbrodni, do poznauia zamożności 
osób i kraju, cen i wartości tttohety W każdej epoce, 
oraz oznaczenia ruchu handlowego, gdyż wszelkie umo­
wy prywatne są  W nich skrzętnie zapisane. Nakoniec 
z tych aktów poznać można historyę ludu polskiego, do 
czego są  niem al jedynem rzcczywisteirt źródłem.

Wykład ustny  P- Bobrzyńskiego był jasnym , zw ię­
złym  i  ściśle  naukowym, a sądzim y, że uniwersytet zy­
ska W nim zdolnogo i sumiennego pracownika, co jest 
tem bardziej pocieszającem, gdy nauka prawa polskiego 
została teraz postawioną w tak niepom yślnych na uni­
wersytecie warunkach.

  p rof. Uniwersytetu Dr U. Heyzroann nadesłał nam 5
złr. na pogorzelców Czernichowa.

Od W. W . otrzymaliśmy 2  złr. po połowie na 
 ̂ pogorzelców Czernichowa i Ropczyc.

  Wczoraj polieya przytrzymała Salomoha Neli-
miintza, który skradłszy pieniądze swemu slużbodawcy  
w Lepinic w Frusiech, uciekł do K r.kowa.

  Jutro odbędzie się we Lwowie w katedrze nabo-
żeń two na intencyę zaślubin arcyks. Gizeli.

  Otrzym aliśm y od bar. Agenora Hugona Dunay
do D u n a -V e c se  wraz z listem  hymn ułożony przezeń 
w łacińskich hexaraetrach na cześć zaślubin arcyksię­
żniczki G izeli z księciem Leopoldem. Autor urodzony 
w Polsce i  z m atki P o lk i, prdzielić się  chce bardzo 
udatuym i pełnym  werwy płodem swej klasycznej muzy 

Iz ziomkami swego dzieciństwa. N ie mogąc powtórzyć 
w całości dość obszernego epitalamium, wyjmujemy zeń 
ustęp, w którym maluje wizerunek dostojnej p a ry :

L ilia  misia rosts variant in fro n ts  colore,
M ultum pu rp u r eis ornantur labra corallis 
Luciduli sub f route micant ceu Phoebus ocelli;
P ar sponsae est pa tria , virtute et sanguine sponsus.

(L ilia  z róż odblaskiem walczy na jej licach,
U sta z pod koralowych kraśnieją obsłonek,
I jasny promień słońca tleje w jej źrenicach; 
Ojczyzną, krwią i cnotą równy jej małżonek.)

— W ie l i c z k a  i8go kwietnia.
N a wystawę w.edeńską wiekopomne sauny wielickie

w ysyłają obrobione odmiany soli w kształcie pomnika 
wysokości 3 */2 sążni, wagi blisko 4 0 0  cetnarow; spód 
ze soli sp iżow ej; podstawa z soli z ie lon ej; jeden bok 
tworzy naturalna ściana kryształów; wyższa część ze soli 
szybikowej. Poniżej szczytu, ozdabiają pomnik z czterech 
stron herby: G alicyi, W ieliczki Polski i Austryi. 
Ozdoby te ułożone z kawałków soli kryształowej. Oprócz 
tego wysłany Będzie pająk ^  soli kryształowej, a wy­
słano już drzewo przesiąkłe so lą , czterystoletnie.

—  Donoszą nam z Trzciany, ze w łaściciel tejże wsi 
w powiecie Rzeszowskim P- Teodor Christian., były pre- 
?es sądu krajowego, na pierwszą wiadomość o pojawie­
niu się  we wsi cholery, nadesłał 100 złr. na potrzeby 
chorych i lekarstwa. K om itet sanitarny użyje .tych pie­
niędzy na dostarczenie wina czerwonego, m ięsa, lekarstw

T środków desinfekcyjnych.
—  W e czwartek zdarzył się  we Lwowie przypadek, 

że kupczyk Amand Graefe 27  letni z Prus pochodzący, 
przy staczaniu beczki octu d .  piwnicy w „Domu naro- 
dnym “ przygnieciouy nią został na smierc.

_  W Uściu biskupiem  w powiecie Borszczowsk.m  
utopił się  d. 2 b. m. w Dniestrze krawiec Feliks Krzy- 

źflnowski
—  W Rozdole zakładają Towarzystwo zaliczk ow e^  

W św ięta wielkanocne złodzieje dobyli się  w Zło-
—  W św ięta wielK śledczego i skradli stamtąd 

czowie do biorą ” debra,l0 złodziejom i stanowiłykosztowności, które były one uio. j

przedmiot procesu karnego.

—  Nr 8 WłościańiHd, pism a dla ludu, zawiera: 
„Potrzeba je st  matką wszelkiej mądróśti “ przez Jana 
K r a w e c k i  e g  o (c. d.);—  „Zapałki;11—  „ W iO S H 1 przez 
Stefana W i t w i c k i e g o  (w ie r sz );—  „Spór gorzałki Z 
wodą,11 przez Macieja S z a r k a  włościanina z Brzegów  
(w ie rsz ); —  „Pow ietrze,11 przez P . S t w i e r t n i  z;-—  
„Sw. 'Wojciech biskup i męczennik;11 —  „Nowiny ze 
św iata;11— Rozm aitości;— Ceny zboźd. ^

  Nr 4 0 3  Kłosów  zawiera: „Co ich zbliżyło'!11 po­
w ieść Jana Z a c h a r y a s i e w i c z a  (c. d .);—  g r o m k a  
paryska" (lu ty);— „Pasya w kościele Opieki Sw. Jozeta,^  
przez It. (z ryciną); —  „M yśliw i przy z^ ia"kl^ _

1 przez R .;—  „K ońliussarski11 (z ryciną), p lzez IŁ. WhW- S  
„Literatura krajowa: 0  prawach kobiety, napisał Ldwaru 
P r ą d z y ń s k i , 11 przez M. G l u ć k s b e r g a ; —  „Ko- 
respondeneya11 (Odessa), przez D .J .; — „ L isty 11 1- T- ez‘l 
(Lauzanna);— „Aleksander L esser11 (z ryciną), P™ez Łl 
W ł. W ójcickiego;—  „Spadkobierca tu łacz,11 powieść Ka­
rola R e n d e ,  (przekład z angielsk iego;—  „Charakter^  
przez Samuela Sm ilesa przełożył Edward L u b o w s k i ,  
„Przegląd polityczny;11 —  „Od Redakcyi;11 „Ofł osze 
szenia.11

—  W ykaz odczytów w uniwersytecie wiedeńskim na 
półrocze letnie, oraz słuchaczów w uplynionem  półroczu 
zimoWem, przedstawia następujące lic z b y :

W ydział teologiczny: 21 wykładów (z tych 4  puhu­
czne); 8 profesorów zwyczajnych, 2 zastępców, 1 docent, 
słuchaczy zwyczajnych 2 0 6 , nadzwyczajnych 33 .

W ydział prawny: 4 9  wykładów (z tych 3  publiczne), 
18 profesorów zw ycz., 6 nadzw yczajn.), 1 docent pu­
bliczny, G docentów prywatnych; słuchaczy zwycz. 1287,
nadzwycz. 1 4 0 . , ,

W ydział lekarski: 149  odczytów (8  publicznych); 24  
profesorów zw ycz., 2 0  nadzwycz., 52  docentów prywa­
tnych, 3 asystentów; słuchaczy zwyczaju. 1 2 1 2 ,  nad-

ZWW y S ł hflUzofiCzny : 123  wykładów (17  publicznych); 
32 profesorów ZWyczdjn., 7
docentów, 7 nauczycieli; słuchaczy zwy , j . 7 7 6  nad-

ZWB y ł o z a t L 3 słuchaC*y zwyczajnych 3481  nadzwyczaj­
n y c h  2 7 5  razem przeto 3 7 5 6 . W  tej liczbie: z krajów
K i t a w i i  2 5 0 9  z krajów korony Węgierskiej 1 0 6 2 , z 
Cishtawu 2 5 0 3 , z Franoyi 2 , W łoch 5 1 , Ro-
Niem iec 3 7 , bzwajcaryi , T i . r; . „
syi 1 6 , Serbii 2 0 ,  Rumunii 2 8 ,  Turcyi 4 ,  Greoyi 2,r? mastssat

W ilhelm a. .  k „ , » ■ „ ,»  

faj‘ o d b / r i  uroczysty p o j a z d  księżniczki do Berlina,

•i&SFS EX2TS1Z**, di,« .
czonia dnia zaślubin dóstojnej córki Jcli C. K. Mości 
A r c y k s ię ż n ic z k i  G izeli: Krakowiacy i Górale, opora 
narodowa ludowa w 3ch aktach J. N. Kamieńskiego.

i  W ystawa nieustająca Towarzystwa Przyjaciół sztuk
pięknych w biskupim  pałacu przy ulicy Franciszkańskiej, 
otwarta codziennie od godz. l l e j  do 4ej, prócz ponie­
działku. W stęp w niedzielę 10 cent., w dni powszednie

2 0  centów.
Dnia 18  kwietnia pochmurno; termometr od 7 6 

doszedł do 16 0  R. Barometr z małym bardzo ruchem; 
dnia 19 kwietnia o godzinie Gej rano stan jego był 
termometru +  8-4 R. W iatr północno-wschodni.

  Yf niedzielę dnia 20go  kw ietnia: Sej Agneszki;
w poniedziałek dnia 21 kw ietnia: Śgo Anzelma biskupa 
wyznawcy.

policyi, że prowadzą oni dziwny sposób życia, n ie roz­
mawiają i nie obcują z nikim i nie wyznają wiary pra­
wosławnej. Urzędnik policyjny przybył do n ieb , a m e 
toogąc otrzymać żadnej odpowiedzi na dawane zapyta­
nia, oskafżył ich o fałszowanie urlopów dla zbiegłych  
żołnierzy. W skutek tej denuncyacyi policyjnej, me 
mającej żadnej podstawy, aresztowano K araułowa, D ia- 
nowowę i ich m ałą córeczkę. Śledztwo wykazało zu­
pełną bezzasadność powyższego zarzutu , a le  urzędnik 
policyjny nie chciał uwolnić oskarżonych, gdyż m ilcze­
nie ich c iągle wydawało mu się  podejrzanem. Oskarżył 
więc ich znowu o nieprawy związek i  nadal trzym ał w  
więzieniu w przeciągu pięciu lat. W tym  czasie  
oskarżeni ciągle nic nib m ówili, uuikali lu d z i, a bada­
n ia leli Umysłu nie doprowadziły do żadnych rezultatów. 
Lekarze orzekli, że są  oni zdrowi na um yśle , ale pra­
wdopodobnie należą do jakiejś sekty". W roku 1 6 7 0  

i jeszcze, po bezowocnem trzymaniu w w ięz ien iu , posła-f  ' ' V U V I I U V U O I U  U i n j U J M M i U  '  t  ,  . . .

nowiono ich uwolnić za poręką, ale oskarżeni pdmowni 
korzystania z, tej łaski sądu i wtedy ośw iadczyli; że 
nie mają B o g a , żs sędziowie są  szatanami i  anty­
chrystami zrodzonymi przez kościół nieprawy. Pochw y­
cono te słowa, zapisano do protokółu i  na tej podsta­
wie wytoczono im proces o bluźnierstwii.

Gdy wprowadzono oskarżonych do sa li, żądeł? z nich  
nie chciał o s ią ść , patrzyli w ziem ię podobni do posą­
gów, nie oglądając się  w ca le , nie czyniąc żadnego ro -  
chu, a nawet nić rrt fu gając oczami. Widok obojga bu­
dził niem iłe uczucia. Badanie Karaułowa dało nastę­
pujący rezultat: Jak się  nazywasz? —  nie wiem. Ile  
masz l a t ? — nie w iett. Czy jadłeś obiad? —  jadłbym , 
lecz nie czekają. Masz ojca? —  nie wiem . Znasz 
księdza? —  Co to znaczy k siąd z?  Czemu nie odpo­
wiadasz? Odpowiadam, mówię i t. d.

Badanie Dianowowej nie było szczęśliw sze: Jak
I się  nazywasz? N ie  wiem. Ile masz lat? N ie wiem. 
[Kto jest ta dziewczynka? Patrz. Córka? Patrz. 
Chcesz być wolną? A co ci do tego.

Po tak nic nieznaeżących zapytaniach i odpowiedziach 
prokurator zabrał g lo s ,  dowodząc, że oskarżeni należą 
do sekty „m ilczących11, źe odpychają oni w szelką wiarę 
i instytucye Cywilne. Obrońcy oskarżeni nie m ieli, po­
nieważ nie wybrali go sa m i, a z urzędu sąd go nie  
wyznaczył. Przysięgli uznali ich winnymi napastowania 
prawosławia i sąd skazał oboje na osiedlenie w  Syberyi. 
Wyrok nie Zrobił na nich żadnego wrażenia.

Sprawa tu pokrótce opisana wielce je s t  charaktery­
styczną. Oskarżają i w iężą dwoje ludzi lat kilka, wy­
szukując urojonego przeciw nim przestępstw a; w końcu 
udaje się  sądowi wyrwać od nich s ło w a , na których 
opiera się  akt oskarżenia o bluźnierstwo. Oskarżeni 
nie mają obrońcy, a jednak stan ich um ysłow y pomi­
mo przeciwnego zdania lekarzy wykazuje zboczenia. B yć  
może, iż fanatyzm religijny je st  powodem tych zboczeń,

I ale w żadnym razie nio można ich  brać za ludzi opa­
trzonych zdrowemi zm ysłam i. Sama postaw i n ieru­
choma z oczam i w dół spuszczonem i, wskazuje na 
szczególny rodzaj apatyi, będącej wynikiem obłędu. Dla 
takich ludzi dom obłąkanych byłby w łaściwszym  od 
kary osiedlenia na Syberyi; chociaż może wpływ szpi 
talu nie byłby dostatecznym do uleczenia choroby, bo 
podobne zboczenia um ysłu należą do najtrudniejszych  
do wyleczenia. Na wolności nawet nie byliby oni szko­
dliwi społeczeństwu, gdy zawzięcie m ilczą, a więc zgor­
szenia nie mogą szerzyć. Brak wyższych i rozleglej- 
szych pojęć u przysięgłych m ógł jedynie sprowadzić
wyrok potępiający oskarżonych i jest on nowym dowodem
nieprawidłowego funkcjonowania in sty tu cji sądów przy­
sięgłych  w krajach tak nizkiej jak Rosya kultury.

Iprawy lądowe. •
8 4 r a k 0 1 % lD  kwietnia .
W przyszłym  tygodniu odbędą się  przód tutejszym  

sądem karnym następujące rozprawy ostateczne:
W  poniedziałek d. 21 kwietnia: Jana i Wojciecha 

Sendrów o ciężkie uszkodzenie c ia ła ; Piotra Paćtwy o 
ciężkie uszkodzenie c ia ła ; Marcina Pawlusa i 3 wspól­
ników o ciężkie uszkodzenie c ia ła ; Jana Jaworskiego o 
ciężkie uszkodzenie c ia ła; M ichała Kulmy o kradzież, 
Stanisława Bazuka o oszustwo.

We wtorek d. 22  kwietnia: M aryanny Stawow- 
skiej o kradzież; Józefa Wilka o obrazę majestatu; Wnj- 

[ciecha Wójciaka o zabójstwo; Mikołaja Podoby o kra­
dzież.

We środę d. 23  kwietnia: Salomona Abrahamowi- 
cza o kradzież; Maryanny Wojdak o kradzież; Iranci- 
szka Prasyla o kradzież; Chaima W aldma1 a o kradzież; 
Jana K uliń sk iego  o kradzież.

We ciwartek d. 24 kwietnia: Anny Paleczny o 
kradzież; Jakuba Musiała o gw ałt publiczny; Karoliny 
Copuszki o oszustwo; Stanisława Pacińskiego o oszustwo.

W piątek i w sobotę rozpraw nie ma.

W  Saratowie roztrząsaną była  przy udz ale przysię­
głych sprawa przeciw poddauemu tureck iem u, Janowi 

| Karaułowowi, lat 5 0 , i m ieszczance H elenie Dianowo- 
I wej, również lat 5 0 ,  o bluźnierstwo. Sprawa ta ma 

dziwny charakter i  rzuca św iatło na postępowanie władz 
rosyjskich.

Przed pięcioma laty  w łaścicielka dom u, w którym  
m ieszkali oskarżeni wraz z małem dzieck iem , doniosła

Gospodarstwo, przemysł 1 handel.
Uwagi nad wadliwościami zachodzącemi uf zakupnie 

wołów chudych i w karmieniu ich na opas.
Nie ma i nie może być tańszego chowu bydła, 

jak na stepach ukraińskich, podolskich i hesarab- 
skich. Zakupno z rąk tak tanio produkujących po­
winno się więc odbywać za ceny odpowiednie ni­
skim kosztom produkcyjnym. Jest też rzeczą nieza­
przeczoną, że właściciele stad stepowych osiągają 
tylko nader niskie ceny, ale gospodarze galicyjscy, 
nabywający woły, bądź do pracy, bądź do posta­
wienia na opas z rąk trzecich płacą za nie ceny 
tak już wygórowaue, że te zbytnią wysokością swo­
ją umarzają całe nieomal zyski jakie z wypasu 
wołów mają być osiągnięte. Zyski osiągane przez 
przekupniów, skupujących zwolna i w stosownym 
czasie bydło na stepach a spędzających następnie 
liczne ich gromady do stacyj kontumacyjnych i na 
jarmarki galicyjskie są natomiast stosunkowo naj- 
wyższemi ze wszystkich, jakie na całej drodze han­
dlowej idącej od ostatnich krańców stepowych az 
do Wiednia przez kogokolwiek innego osiągane by­
wają. Główną przyczyną tych niepomiernych zy­
sków spływających na ręce pierwszego zakupna 
bydła na stepie i wynikających ztąd trudności i 
strat zachodzących w nieopłacaniu się następnego 
karmienia opasowego i dalszego handlu, jest ta o- 
koliezność, że zakupno bydła do gorzelni i do go­
spodarstw wiejskich odbywa się w j e d n y m  cza­
sie i to bardzo krótkiego trwania, w którym liczne 
współzawodnictwo gospodarzy galicyjskich dobija­
jących się nagle o zakupno wołów bądź na sta­

nową szkołę malowauia, dałby się zjednać dla do­
bra akademii polskiej sztuk pięknych, i objąłby 
tejże dyrekcyę. Pod takim mistrzem, szkoła nowej 
doczekałaby się ery.

Cześć z tego spadłaby na tycli, którzyby zdo­
łali powstrzymać zwinięcie dzisiejszej szkoły. Po­
dnosząc tę sprawę sądzimy, że przemawiamy nie 
fvlko imieuiem zagrożonej instytucyi, zaniepokojo­
nego miasta, ale wreszcie imieniem całego kraju, 
któremu zarówno dobre sztuki polskiej jako i u- 
trzymanie u nas je n  ud u ego malarza obojętuem byćtrzymanie 
nie może.

Stanisława hr. Wodzloklego

Wspomnienia z przeszłości
ud r. 1768 do r. 1840.

( D a l s z y  c ią g )-

Tymczasem ojciec mój odebrawszy 
w Złotej o tem morderstwie dziecka swego sługi, 
wysłał mię natychmiast do Krakowa, a ym 
chodził tej sprawy. Miałem wtedy rok ( wu 
śty czwarty, żywą krew młodzieńczą, wziąłem 
więc z zapałem i ostatecznem postanowieniem wy­
świecenia tej zbrodni, od tylu wieków ponawia­
nej, a zawsze tak nieszczęśliwie dochodzonej, ze 
aczkolwiek przekonanie było o istocie czynu, do­
wodów prawnych brakowało, w skutek czego w 18 
wieku ludzie uchodzący za światłych, starą zbro­
dnię żydowską poczytywali za wymysł fanatyzmu

katolickiego. Co się mnie tyczy, miałem i mam 
przekonanie o tym zabobonie, używania krwi nie- 
winniątek chrześciańskich na mace, a ostatni ten 
wypadek w Olkuszu, tem więcej mię utwierdził. 
Jakoż napisałem do magistratu skargę w imieniu 
naszego sługi, przedstawiając słabość obrony ka- 
lalnych, już dlatego, że sain kształt naczynia nie­

zwykły i nóż koszerny, dowodziły spólnictwa z mor­
dercą, już, aby rozstrząsając powody, które skło­
nić mogły do popełnienia zbrodni owego kraw­
czyka, zastanowili się nad tem, że tego nie uczy­
nił z pożądliwości, gdyż dziewczynka była jeszcze 
dzieckiem; nie z zawziętości do niej, bo jej nie 
znał; nie w nadziei obdarcia jej, bo była ubogą. 
Zbliżając zaś tę okoliczność, że zabójstwo w dzień 
paschy żydowskiej dokonanem było, tudzież, że 
tak w innych krajach jak u nas wiadomy jest 
zwyczaj żydowski używania krwi do macy, nie­
mniej, że sądownictwo wszystkich narodów tako­
we udowodnione zbrodnie surowo karało, przeto 
domagam się ściślejszego śledztwa, bez żadnej 
bowiem przyczyny człowiek tak młody nie mógł­
by się odważyć na popełnienie takiego okrucień­
stwa. Pisanie moje nieskutkowało. Złoto żydowskie 
i protekeye odniosły tryumf, albowiem wszyscy 
kahalni za niewinnych uznani, wyszli z aresztu; 
jawny tylko zabójca na gardło wskazany został. 
Od tak niesprawiedliwego wyroku służyła mi ape- 
lacya do wielkorządztwa, do czego wziąwszy adwo­
kata, podobną mu obronę przepisałem.

Właśnie natenczas stawiała się kamienica na­
sza w ulicy Ś Jana, gdzie w wykończonych już 
niektórych pokojach mieszkałem.

Pewnego dnia siedząc u siebie, słyszę stąpanie 
od tylnych wschodów, otwierają się drzwi i oto 
stają przedemną ci sami kahalni z Olkusza, każ­
dy dźwigając coś pod płaszczem. Kłaniają się do 
nóg i zaczynają błagać, abym nie pastwił się nad 
erwią niewinną i zaniechał dochodzenia tej spra­
wy; a illa lepszej perswazyi uchyliwszy płaszczów 
pokazuja na worki. Uniesiony gniewem, zamiast 
ich najspokojniej aresztować z pieniędzmi, rzuci­
łem się na nich, i wytuzowawszy, postrącałem ze
wschodów. G d, któri
rek się rozwiązał i p o t o c z y , V  , .
zanim pozbierać mogli, wezwałem ^  świadectwo 
przytomnego tej scenie mego stajennego, oiaz lo­
kaja, aby zeznali, jako kahalni przyszli przeku-

^ D z ia ło lię  to w ła ś n ie  przed przybyciem króle- 
wskiem do Krakowa. Do dworu tedy tiahli ka­
halni i znaleźli gotowych protektorów w wysokich 
dygnitarzach i innych panach napojonych niby 
postępoweini z d a n ia m i ,  i uważających ten wy­
padek za przesąd średniowieczną, W olerancyi. 
Sam król dzielił ich zdania. Powiedziano mu 
zapewne, że ja byłem zagorzałym prześladowcą 
niewinnych żydów; wyprawił przeto po mnie sta­
rostę krakowskiego. . . . .

Przybywszy ze s t r y j e m  moim na pokoje kro 
lewskie, chwilkę czekaliśmy gdy Naj. Pan wy­
szedł z bocznego gabinetu i zbliżając się do mnie, 
tak przemówił: „Niespodziewałem się po WI anu, 
abyś odebrawszy wyższe wychowanie, inogi jeszcze 
wierzyć baśniom średniowiecznym, jakoby żydzi 
do świąt wielkanocnych chrześcijańskiej krwi po­

trzebowali; bo lubo wszystkich narodów dzieje 
wspominają o procesach tego rodzaju, i srogich 
carach, na jakie obwinionych o tę zbrodnię ska­
zywano, to oświata dzisiejszego wieku przekonała 
nas o niewinności tych ofiar uprzedzenia i prze­
sądu. Proszę zatem WPana, ażebyś już niepopie- 
rał tego w apelacyi..."

Król mówił gładko i sery o; jednak niezmięsza- 
ny tem, odpowiedziałem:

„Daleki jestem Naj. Panie od fanatyzmu i okru­
cieństwa śrędnich wieków, nienastaję nawet na 
gardło samego mordercy, tem mniej na prześla­
dowanie nieprzekonanych kachalnych; mniemam 
jednak, że interes społeczeństwa ludzkiego wyma­
ga, aby sprawa ta przez ściślejsze dochodzenie 
była stanowczo rozwiązaną; tym bowiem tylko 
sposobem sąd będzie się miał na czem oprzeć 
i raz się wątpliwość wyjaśni: c z y  żydzi rzeczywi­
ście potrzebują krwi chrześciańskiej, lub n i e ; tem 
bardziej, gdy wszystkie pozory mówią przeciw
kaclialnym.“ „  „

Po mojej odpowiedzi dorzucił kuka słow Na­
ruszewicz jakby dając do zrozumienia , że i na 
niewinnym można znaleść zbrodnię, jeżeli opinia 
uprzedzi się przeciw niemu; Tyszkiewicz zawtó­
rował w tym sensie z dodatkiem, że przez ucisk 
żydów miasta nie mogą się dźwignąć; inni przy­
takiwali głowami. Król poparty podobnemi zda­
niami swych dworzan, żywiej jeszcze nacierał na 
mnie, jam się bronił, lecz w końcu musiałem przy­
rzec, że się zastosuję do jego woli.

Taki tedy obrót wzięła ta sprawa, że jej łeb 
ukręcono. Mimo tego mam to najgłębsze przeko­

nanie , że jakkolwiek krew zwierząt zabroniona 
jest żydom prawem Mojżesza, co się dowodzi 
przez żyłowanie mięsa koszernego, egzystuje jedna 
sekta, Chassydymów, którzy wbrew temu prawu, 
akną do obrządków swoich' krwi dzieci chrzęści- 

jańskich. Mnóstwo hyło o to procesów i mnóstwo 
relacyj; niepodobna zaś przypuścić, aby w różnych 
wiekach wyroki trybunałów były niesprawiedliwe, 
a sędziowie wszędzie tak sfanatyzowani, iżby prze­
ciw oczywistości skazywali na śmierć niewinne 
ofiary. Wypadek zresztą w Olkuszu niebył osta­
tnim ; później o kilku podobnych doszły mię wie­
ści z innych stron. Przed rokiem zaś 1830 taki 
sam był proces w Iwaniskach dobrach kasztelana 
Łempickiego, gdzie przekonano matkę pijaczką 
jako sprzedała dziecko swoje żydom, którzy j® 
wsadzili w beczkę nabitą gwoździami dla otrzj' 
mania większej ilości krwi. Przy śledztwie znale' 
ziono dziecko całe pokłute przez niegodziwą matkj 
zakopane. Zjechała komisya, znaleźli się nawe  ̂
gorliwi obywatele, między nimi Gustaw MałachoW' 
ski, którzy chcieli wszystkiego dołożyć, aby r»z 
na zawsze wykryła się prawda; a chociaż akt» 
najściślej prowadzone, istotę czynu wyświecił) 
najdokumentniej; jednakowoż z Petersburga przy' 
szedł rozkaz umorzenia tego procesu. Osoby
interesujące się wykryciem prawdy, otrzym?’ 
tajne ostrzeżenia zagrażające ich życiu. I ta 
znowu przebiegłość żydowska umiała na ten fa* 
rzucić cień wątpliwości. .

(D alszy ciąg nastąpi■)



cyach kontumacyjnych bądź na jarm arkach podrą- Koszta wypasu wynośmy: 452 ^ - 5 5 c  
*a je  nad m iarę ośmielając coraz bardziej tłumnem | drob. wydat. w Oświęcim. 3 9 ^ 0 4 0 .  
Współubieganiem się swojem i tak  już przesac ue 
Wymagalności nadpędzających woły przekupniów. ^ --------------------  .

Tę wadliwość podkopującą zaraz na pierwszym otrzym ano za nie w sprzedaży 
kroku całe powodzenie następnej karmy i dalszego 
katidlu wołowego, wypada przedewszystkiem uchy­
lić, Ale uchylenie jej przechodzi możność usiłowań

492 złr. 02 c.
3455 złr. 56 c. 
3644 złr. 48 c.

188 złr. 91 c.

CZAS z Niedzieli 20 Kwietnia 1878.

możliwego zastosowania ich w odpowiedni sposob Pod^rodżą^pulkownika7 S o lop rzy -
do właściwości miejscowych kraju naszego. |z  ^ ^  2500 ludzi j 100 koni.

Zyskano więc
Czyli na sztuce 9 złr. 4 4 V2 c; --------  ...
gruncie rzeczy tylko wartość z użytej p y fimt mięsa 26 
p  i_„n mififiPi. iaK l  zir. ia   .

l l i a ł a  16 kwietnia. Pszenica 6-10, żyto 5-—, JC- 
jęczinieó 4-— , owies i  20, kukurudza 7-30, groch ‘ .±0, 
bób 6-50, soczewica 7-60, proso 7-30, tatarka 4* ,

• . ziemniaki 2-08, siano 1-70, konicz 2-—, słoma V50, 
Odzyskano więc drzewo twarde 0 50 , miękie 7-— , koniczyna 35' ,

co więcej, A n t l r y c h Ó W  16 kwietnia. Pszenica 6'75, żyto
- ■ ' 1-8 8 , kukurudza 4-90, zm-

konicz 2-08, słoma 1’14, 
funt mięsa — *20,

indywidualnych. Prywatnym osobom niepodobna jest I "  J " przytem'  mJało . .  ......... .................
*  stronach nieznanych i wsrod stosunków zupełnie ^ i ienio każdego centnara chudego m ięsa na jęczmień 3-92, owies
odrębne piętno na sobie noszących wynalesc stada  J e m e n i e  ^ 2 0 5 ,  siano 1-87,
najlepszego chowu i II. 93 sztuki wołów postawione naw ypas w twarde 9_ f miękie 6
nzego zakupna. Uskutecznić to tylko można przez ważyły przy zakupme 8-9  ctn. 13 i. ,  .rg
zręcznych a g e n tó w  zbiorowego ciała z o r g a m z o w a - 1 ̂ dem e ^  980 ctn 79 f . W c z a s i e _tran-| masło 58.
heco w snólnvm interesie wszystkich gospodarzy, I umo .inrnrlenki do W iednia straciły 117 ctn. 1 —---------------------  „ , . . .
jakiem właśnie ma się stać dla Galicyi towarzy- kosztów wyn0sił: Zakupno: 12,492 złr. Przyjechali do Krakowa od 17 do 18go kwi ■ _ .  _     ^ „
stwo zreformowania handlu wołowego, którem u w r  Wypas: 6,924 złr. 44 c., razem: 19,417 zir. Hq TEŁ sa sK I: Zofia lu. Tarnowska właśc. dobi z i . ^ g i n g a p 0 r e  z dnia wczorajszego: Udało się 
jednym z poprzedzających numerów naszego pisma I A że w Wiedniu wzięto za nie 19 07o złr. I E u g e n i u s z  lir. Cetner właściciel dóbr z Wai -1 j j 0iendrom  w utarczce z Aczynem (królestw ) w
“ ' .........................     1 ^  ~  szawy, Walery Eogawski z Gorlic, Władysław Marków-1 ^  części Sum atry) zdobyć dwie warownie.

ski oh. z Ukrainy, Ludwik Górski z familią włas. door i u derzywszy nll główną twierdzę ponieśli liolen

B e l s r a d  17 kwietnia. Zywoia B ł a z n o ­
w a ć  z,  synowiec zmarłego jen e ra ła , mianowany
został prefektem Belgradu. . ■> • .,

B u k a r e s t  18 kwietnia. Dzisiejszy dziennik
urzędowy ogłasza . sankcyę ustawy o t w o ™
wyłącznie rumuńskich zakładów kre y owy
■’kich, _ . . . •

K o n s t a n t y n o p o l  17 kwietnia,
Levant H erald  otrzym ał upomnienie za artyku
0 ostatniej zmianie gabinetu. n  .„ tn i w

K o n s t a n t y n o p o l  17 kwietnia. Ostatni w.
1 wezyr E s  s a d  pasza, mianowany j e s t  gubernato 
rem wilujetu K onia ; II a  m d i pasza, guberna
łajetu dunajskiego, mianowany niiuistrem skar •

I Ł o n t l y n  18 kwietnia. D a ily  Telegraph dono-

ziem-

Dziennik

Poświęciliśmy osobny artykuł. 56 c., stracono na wartości zużytej na me paszy.

z Warszawy, Józef Nassalski kupiec z Warszawy, Wło- drzy porażk(y  Jenerał Kohler poległ przy sztur 
dzimierz Podhorodyński z Hrehennego, Stefania Lubo- & Holendrzy stracili przeszło stu  ludzi.

B rak racyonalnej podstawy w uskutecznianiu za- ^  g2 ^  a za polepszenie chudej wagi przez
: kupien bydła okazuje się też w tem, że się go m ej „ nje Zyskano żadnego wynagrodzenia.
: kupuje na wagę, ale jedynie podług ocenienia przy-1 ^  sztuk  wołów postawionych na  wypas w . aziIulBI4   -

puszczalnej wagi z pozoru. Pozory te zaś szczegół- g pytkowicach, ważyły przy oddaniu ich do wypasu wiecka wj jóbr z Malic.
hie mylą przy kupnie bydła spędzanego ze stron j 233  ctn. 11 f. Po wypaszeniu ważyły w Oswięci-I , EOŻA: Włodzimierz Struszkiewicz wł.
dalekich, któro w czasie długiego pochodu tak  zna-1 ^  2 g9  ctn_ 78  f. Zyskały więc po 6  miesiącach Mioczysław Artwiński z Galicyi, Broni- Nie same tylko uroczystości a l e  1 udzielone przez
czny uszczerbek w wadze swej ponoszą, że go dłu- k mienia na 0pas 51 ctn. 67 f. W W iedniu te uow ] J ’ {amilią właśc. dóbr z Kongresówki, N. Patia ordery, zajm ują prasę wiedeńską. Uderza

  •___nvnr\o>nioń. tr-zphfl. VYSZel-| . „ 1 ____AttItt • 977 nł.n 9 ft f  St.rfl.- I SItłW , Tir- , • TirrApVil- __ l« ip/lvniA W aekreLaCll

mość iakoby chan Chiwański uwięził swoich do- 
“ dzcói^Ta nawet własnego wuja i odesłał wię mow 
rosyjskich do oddziału orenburskiego, pow stała na 
podstawie doniesienia Giełdy, pisma^ hiemającego 
wcale urzędowego iharakteTu 1 0 P ' CpaS I  wje^
twierdziły iei wiadomości urzędowe, lu n a  wiesc 
jardziej zasługująca na uwagę, d o ty czy ^p rzy g o ^  
wań oddziału mającego się udać do 7 •
brzegów Atreku. Oddział ten dotychczas me posia
da dostatecznej liczby wielbłądów 1 
wności, albowiem ludy okoliczne nieclicąc a 
sku swoich wielbłądów, uszły w głąb stepów. y 
ułatw ić wyprawę z nad Atreku, m iał wyjechać 
Baku jenera ł Zołotarew , pomocnik szeta sztaou 
armii kaukezkiej d la  poczynienia stosownjcli roz 
pc rządzeń.

•'“UJ UOAVZlVl ”■ —-------  U Ł “ T T 7 1 I KlirilllClBM Ilu VJOMO   - - -
giem dopiero paszeniem uzupełniać trzeba. Wsze ; game 3Q sztuk wołów ważyły: 277 ctn. 25 f. S tra  
kie więc rachuby oparte na wadze przypuszczanej J w-^c w transporcie 12 ctn. 53 1.więc racnuuy ” ciły więc w transporcie cuu. uu i- . dól3r % (>alicyi, Karol Korni laoryuai
Z pozoru zawodzą prawie zawsze i bywają . J Koszta zakupna w ynosiły: 4445 złr. c ., ko- • Peszkowski kupiec z Limanowy.

Dr Jan Seberiny marszałek z Wiednia, Jan Ligocki ją głownie, że umotywowano jedynie w dekretach 
Galicyi Karol Kolm fabrykant z Cieszyna, dekoracyjnych udzielenie w iekiej wstęgi bbo Szc z .- 

J ’ -■ 1 Schmerliogowi: „za znakomite usługi od-

Ostatnie depesze telegraficzne „Czasn“

W i e d e ń  19 kwietnia. Cesarz mianował p i­
smem odręcznem z d. 17 b m. arcyksięcia F r y ­
d e r y k a  (syna arcyks. K arola f  erdyuanda), księ- 
•„ A m u l f a  Bawarskiego (brata  ks. Leopolda a  

J  11 T nitodda) księcia Józefa C o l l o r e d o -
f . l3 " ksi>cia K h e v e n h i i l l e r-M etsch, księcia 

Mannsfeld, ks ę v  ru in a  N c i o D t r u u

(główno dowodzącego w Galicy i; ^
Moennich, kawaleram i order:u z?to e l
ochmistrzowi Cesarzowej bar. B o P ało n _
gę orderu Leopolda i ofiarował 5,w

ciciel dóbr z Mor- |y r . Presse, kementowanem na g y n ie I komplecie. Widowisko skończyło się po godż. j-u o  zawouuw w j r m t t o j « wiauu — j ~ ^  2 c. ropraw a mi 
postępowania przy zakupywaniu bydła, przyłączają, l jacjja Bj9 WCale 

. ___•   3i:__ „ „ „ 1 , w karmieniu c

go na opas. żadnego być nie mogło.
,  Wiednia, Kellermann właś. dóbr z Tyczyna, Białobrze- może przebaczyć p. » r  słuszne- U
ski wlaśc. dóbr z Kawęcina, Seweryn Kotkowski włas. Izbie wyższej^ przeciw gieł

0 d . . .  ^  ^

na
raz pierwszy podstawy — , 
bydła postaw iła, posiadamy już ow y
w o d n e  bo nie tylko na nauce, aie i _________
cznych doświadczeniach zagranicznyc opar e t ^  I którzy wszystkiego pod kredkę nie biorą, 
jedną i tą  samą ilością paszy, użytą podług rn | ^  J t   ;lro w w 3 PWS7.va

S f c z ^ T d / ą 1 ^ys kus yę nad ustaw ą u p ^ a ż n ia ją

_ i cesarskiej. Cesarzowa m iała na sobie b iałą suknię 
’ jedwabną z tuniką tiulową złotem naszywaną, dy- 

JQ l ądem brylantowy, naszyjnik i zapinki z brylantów, 
szafirów.

Z tych zestawień wynika przedewszystkiem, że I
Eil kupcy z Węgier.

iza oaoywa tu u ^ n u  ^ 01, 11̂ . 0 . - “ i i j .  j szafirów.
, porządek dzienny staw iał drugie czy- szm ara^  kwietnia. P a p i e ż  przepędził dziś

 em dyskusyę nad ustaw ą upoważniają- J M * ? ™  J;ie w ł6żklli prZyjmował kilka
cą rząd do zawieszania na rok jeden sądów przy- rano ki« *  g wieie spraw.
? , n  l„5 nrinm awiilł w Izbie | OSOD i lozcrząsai /.

r  j .  nrroań mnż nycli i na jarm arkach galicyjskich okazuje się
*? . y . 1 j  ~ l.A«r.łAnr fnnvanifl.

N a d e s ł a n e .
azotowych do bezazotowych częśc i, można w ,C7a. | ‘.i ;J7 m w stosunku do kosztów tuczenia I
sie wypasu zyskać przyrost wagi blizko podwójnej | ■ y ..... g  ̂  ̂ w W iedniu uzy-1
w stosunku do przyrostu zyskanego z paszy 
której dobraniem  nie umiano się prawidłowo urzą­
dzić. Je s t to  sposób karm ien ia  o tyle zawiły, że 
wymaga chemicznej analizy paszy, jaką  miec mo­
żna pod ręką, ale dla krain nieobfitujących w ka­
pitały  obrotowe niezmiernie ważny, z tej prostej 
przyczyny, że użycie go o s z c z ę d z a  p o ł o w ę  
k o s z t ó w  n a k ł a d u  n a  k a r m ę  o p a s o w ą .

Teorya t a ,  ciągle udoskonalana, znajduje się 
dziś już w powszechnem użyciu w Niemczech. W 
Galicyi mało tylko grono światlejszych gospodarzy 
wiejskich jest z nią obeznane, a  przykłady jej u-
życia są nader rzadkie. .

Zaprzeczyć nie można, że teorya ta, nieodzowna 
dziś już dla samego współzawodnictwa z posługu 
jącerni się nią gospodarstwami nieinieebiemi, roz 
powszechnie się tylko może za staraniem  owarzy 
stwa w tę stronę czynności swe zwracającego 1 
zakładającego w odpowiednich miejscowościach la­
boratoria chemiczne. , , . ,

Jednym  z ważniejszych rezultatów tej teoryi 
jest między innomi szczególnie te n , że bydło k ar­
miono podług jej zasad nie traci tyle na wadze 
w czasie transportu  na targ i da lek ie , jak  bydło 
karm ione bez zasad racyonalnych, bo te ostatnie 
sprowadzają większe zajędrnienio tuczonego^ mięsa.

Ajencya banku galicyjskiego dla handlu 1 p rat;j 
mysłu chcąc na drodze doświadczalnej sprawdzić 
rezultaty finansowo, wynikające z braku racyonal- 
nego zakupu chudych wołów i rożnych m etodH u­
czenia, spowodowała kilku gospodarzy ga^ «■)’ 
do zrobienia prób na ścisłej rachunkowości opar 
tych. Skutkiem tego odbyły się próby w ilo io - 
dence (pod Kołomyją), w Andrychowie 1 Spytko­
wicach (w blizkości Oświęcimia). T ab lice , zawie­
rające obliczenie z użytej paszy, częściowo nawet 
i  analizie chemicznej poddanej, tudzież odpowie­
dniego przyrostu wagi wołów na opas karmionych 
łącznie z rezultatam i finansowemi wynikająccmi z 
zwykłej ceny zakupna , kosztów karm ienia na opas 
ze s tra t na wadze w czasie transportu  1 ze sprze-

i do cea jakie za bydło opasowe w W iedniu uzy 
skać można, i że przesięgnięcie w zakupnach chu 
de»o bydła za kordon kontumacyjuy, które się Jt
, ... .....' . , , 1, . 7or£?amzowaneg<

Magistrat król. głów. miasta Krakowa podaje do po­
wszechnej wiadomości, że Wysokie c. k. Namiestnictwo 
we Lwowie udzieliło reskryptom z dnia 23 marca lb 1.5.

i sięgłych. Ónegdaj pierwszy raz przem awiał w Izbie 
wyższej p. Kai serf. .Id, który wyniesiony został nie­
dawno do godności p ara  austryackiego.

Cesarz Wilhelm wyjeżdża do Petersburga na ob­
chód urodzin C ara we czwartek 24go na K rzyz,

p i f 2

dynie ” za pośrednictwem dobrze”  zorganizowanego | 44Q2 p j a m o w i  Nowickiemu budowniczemu
towarzystwa da uskutecznić, należy do najważmej- miej skiemu konsens na wykonywanie czynności 

, V , f ... nonram e stosunków w | budowniczego. W skutek tego p. A dam

Czczewo, Królewiec, Wierzbołów, Landwerowo; w Drym usuitjr. ^  .. cena ta  niższą jeai
niedzielę 27go po południu stanie w Petersburgu, p J ] • .,rzez uich. W czoraj wieczór licz 

Kościołowi protestanckiem u w Prusiech grozi r e - j . , dla. utrzym ania porządki

nego

mowaó się prowadzeniem robót budowlanych dla 
prywatnych oraz wykonywać wszelką praktykę budo-

Gwai/JJOIMUI    7 W
z,c h  celów, o j»kie 
;wiązku z

8iV ™ S b wy„ik p n y to o o n y ch  powyiej M w h t o #  I 
uwydatnia niedostateczność racyona nego p  1 wniczą.
wauia przy karm ieniu bydła opasoweg . y Kraków dnia 8 kwietnia 1873.
w,,„; w stosunku do wartości zużytej paszy jest 
7ogóT e za małym, a  brak zajędrniem a mięsa 
opasowego okazuje się w niesłychanie wielkim u- 
bvtku wagi w czasie transportu. B rak zajędrniem a 
mięsa wynika z niedość prawidłowego mięszama z 
sobą różnych rodzajów paszy, 1 z niewystarcza­
jącej długości peryodu tuczenia; ale przyczy­
niają się też do straty  wagi w czasie transportu  | 
w wysokim stopniu doznawano niewygody licznego 
rodzaju. Na uchylenie tych niewygód a  tern sa­
mem i na uchylenie najdotkliwszych stra t, podzia­
łać najskuteczniej potrafi zamierzone stowarzy

bryki już ustały. Piwowarzy 
' sny piwa, tal

ne patro le  wojskowe " ’dla uKzymania^ p o ^ u  

owicki 1 p rojek t nowej organizacji, który będzie Pr ^ P r(JW- 1  większych roz-
ści samoist-1 form a to je s t, jak  Provinzial Corresp. twierdzi, jne  pairo ie  naDei 0i0IJemi tłumnie krążącą
m Nowicki | Drojekt nowej organizacji, który będzie I P nżlr n a d e  wybuchły większych roz-

związku z handlem wołowym zostających, ubiegać gi(J inoze wyrabianiem planów na budowle
w prowincjach oow o, ^  odjocw

«fP.i«lnnvch. cdvż wyznania te menalezą do urzędo _____  c„i,irv 3o Luzerny. Rząd Luzerny po-

P R Z E G L Ą D  PO L IT Y C ZN Y .

wcielonych, gdyż wyznania te menalezą ao uizęuu- . , d Luzerny. Kząa Guzerny po-
. wego pruskiego kościoła, jak  niemniej o . z a s t a e - U c y j  ^o lunr do pod warunkiem
żenie praw państwa a  zamienienie pastorow w u‘ U ™ cstania p e ł n i e  wszelkiego urzędowego zno- 
rzędników publicznych. . . .  ,  | s;e ze stanami pięciu dyecezyj m e uznają-

| wane w ‘celach obrony in te re só w m a te ija ln y ch ^

dąży tych"w ołów  na targu wiedeńskim, złożone 
zostały do rąk  kom itetu towarzystwa gospodarczo- 
r o ln i c e g o .k r a k w jk i^ .

Depesze telegraficzne.

I WttUC w Ct.xa.v7u, V -  * J ̂  1 • V 1 I ' f ’i r iT 'i r i i i i   ̂------ ---------
moralnych, odgrywały już rolę w . . '  którPg0 samobójstwie w Ustjugu
robociu. Bebel 1 Lmbknccht są rcprczci otóż 17no Igodzka) donoszono, nie je s t zna 
interesów w publicystyce 1 parlam e . . 8 I ten ostatni według

zędmkow puonczuycu. • U zenia się ze sta
Stowarzyszenia czeladzi w Niemczech uorgamzo- s z e m a s  ę

y, , -1. ------  m atervaluvch 11 cenu 8 5 1  18 kwietnia. N e c z a j e w ,  o
1 TT,.i;„gU (gubernia W oło-

 ____   —  . . . .  znanym spiskowcem
[interesów w publicystyce i parlamencie, vzioz i Neczajewem; ten ostatn i według obowiązujących
zebrali si« w Berlinie delegec. -  dopiero »  ci,gu  tego l a t ,  w y la n y  bę-

“ .tay«h - >,CZI* l § 5 e Pn l  s ’ b irP_  Cesarz potwierdzi! nowe przep.-
sv tyczące się udzielania konsensów na koleje że-

-  W edług doniesień z C h i w y ,  pomimo
pogłoski o zwróceniu więzionych Ro,6y^  1 RZa^ ‘ 
!  m inistra nieorzyjażuego Kosyi,zmianach w gahinecie, są ....  " :Q> I ky na teraz tylko dla obliczenia sit swoicn. . " lTU1(Tr. m;nistra  nieprzyjaźnego «osyi,

zupełny brak  czystego depeszy ze źródła karhstowskiego, D orr e y -4  to  przyięło za zasadę, iż J QWJ a  anti-rosyjskie nie ustały Turkom an-
cryitia w ka-1 szturmem m iasto O n a t e .  I . n ,o hvć uważanym za przeciwnika za  Ą<x\n\ ocritacve nrzeciw Rosyi.

* T  e p o S n to jc h  “ i X S

Ke lor prowadzi dalej agitacye przeciw Rosyi-

. . .  tan. W i e d e ń  d. 19go kwietnia, godż. — 
_  B  M BĘm  jedn. dług państw a bankn. 70 45. —  Zjedn.

zarodand*’praysdych ^ H f j c z n y c h  dążem ze. | o ^ p a ń s t w a  w srebrze 7 3 1 0 . -  Losy z r . I860

Kupcy m ają r mh agentów

. , l u a -w . _  Akcye banku 947. A kcyofeedy-
C1 towe 331-75 —  Loudyn 109-—  —  Srebro 10* j?0. 

|  IV KWiebUia. ”  , . -  — - ‘ I tnW raiifZ- e Uiwna zauuiitiiito, >'J- "“ V — r 1) D ukat — •    T.«m W dv 191-70 GO ,•— . —  Lom bardy 19175
Akcye frauko - austr. 140 7 5 —zakupują Chude bydło _ stosunkowo o wiel.3 taniej ża nieco siię PolW 0’ ^  „iodzielę odbędzie się cz

CyJąyty o chude bydło właścicielom gorzelni, cukro- na które rozpisano odezwy po oraz I Lotaryngii odwleka się, lubo ustawa odnośna ima 1  Akcye kol
wadzon ■  ,3___  wieislrim na wvnas. I skim. Solurskim, Berneńskim 0 1 . , . • . j.„: sesv; narlamentowi przedłożoną. ĄĄ y-1 . t  A banku zwiazk.

dawniejszych czas”ach'konstytucyjne urządzenia. ! 8 -71Z ”fL’ Akcye kolei gal. K arola
Zaprowadzenie konstytucyi pruskiej w Alzacyi 1 Ludwika 228----------Akcye kolei Lwowsko-Czern,
voJpnmi odwleka sie, lubo ustawa odnośna m ia- . -  * w e kolei północno - wsch. 149 —

idzone I skim,™ Soiursrk im 7 Berneńskim 1 oraz . ^ t e  W  ę; lameutowi przedłożoną Wy- U f  7 banku z liązk . (Vercinsb.) 19150- -  Obhg
V  “ T Z S e  umawiane są prawie stale na- w mieście Bazylei. Przedmiotem obrad będzie o ^  komisarzami. Opór ducho- fndeymfliz. gal. 7 8 -  -  Akcye banku wieden. dla
W arunki zwykle umawiane ł P „TOPd nadużyciami kuryi rzymskiej. g ó rn e j je  a  et.«w;ftnv władzom świeckim „ „ Ł  9 1 5 - 5 0 -  Akcye anglo-banku 312-—

w ocenienie rneiou p a s a n o . , —  .
zdania, jakie w tej mierze kom itet towarzystwa 
rolniczeeo objawić uzna za stosow ne, poprzesta 
niemy jedynie na wskazaniu rezultatów finansowych 
i ich najogólniejszych przyczyn. , .

I. Dwadzieścia sztuk wołów, postawionych w A ^  
drychowio, ważyły ptzy oddaniu ich ,
166 ctn. 17 f., z czego w przecięciu na jedną 
sztukę wypada 8 ctn. 30 f. Te same 
wołów po 132 dniach wypasu ważyły -04  cnt. 
90 f  straciły  jednak na transporcie z Andrycho­
wa do Oświęcimia 6 ctn. 13 f. a na transporcie z 
Oświęcimia do W iednia 10 ctn. 26 f.

Zakupno tych wołów w stanie

intenzywności od a ao o f e I „ m i ™ n r , v r - L  na protestacyi przeciw na- wac sv
Khzio“ y m 7 » i» i f  ta -  rzuceniu d ,rek to r, policji u ,  burmistrza, zostali c k ią j^  ^  nieustając ,  zgromadzenia n a r o d o - 1 ^ t ^ e r s k .  119-50 —  Akcye kolei zjodu

Ł “  L ‘””  — * l0C° B e r ” ° W , |a ”  W czoraj,ze ^ 1 ^  i ^ « »  I S j e M e iżdego centnara żywego mięsa 
P r a g a  17 do 20 złr. a za poprawienie każdego 
oddanego poprzednio chudego centnara 1 do 2 złr. |
W ten sposób gospodarze mają zarobek pewny,
przejmują żadnego ryzyka a kupcy jedynie ~

pilUUją Się inw ijtu  um r n g u u jv . „
organizow aniu  s ię  zam ierzonego tow arzystw a refor­
m y handlu w ołow ego, zw yczaje zachow yw ane na 
M orawie i C zechach pow inny się  stac  przedm iotem

Akcye anglo-
;-50 —  Akcye kolei siedm. 
Rudolfa 168- Tram-

iway o n ?  banku bud?wy
in . , Akcye k o le i wschodu. 126------- -- Akcye banku an-
Dziś komisya nieustająca zgromadzema narodo- L ^ ę g i e r s k .  H9-50 -  kolei ziadn. 250 15

ł l n i l l l l i c l u i  17 kwietnia

■ tr a k ó w  19 kwietnia. 
(Wartość kuponów do 21 kwiet.). 
Srebro austryackie za 100 z ir .. 
Kupony srbr. płatne * •
Ruble rosyjskie papier, za 100 iud. 
Talary pruskie za 100 tal. • • 
Dukat austryacki 1 sztuka . .
Napoleondor 1 sztuka . • •
Oblig. indemn. galic. za 100 złr. '
4% listy zast. „ „
5°/ „ .  i> ”
5 ‘A/o listy Kr. 3(1-11. pł. sr. Zakł. 
6°/0 .  „ 36-lt.pł.bn. Kred.
6°/0 „ „ 1 8 -It.pł.bn.)krak.
6% „hipot. n „ 100 zł.
go/ „ zakł.kret.wł. „ 100 zł,
G°/o oblig.poż-kol.wsg.,, 120 zł. 
Losv prem. węg. za 1 sztukę . 
A k yB PG .d .H .iP ^ 4 o /0z a l Szt. 

hłDOteCZ. z OU /o n 
l  k o l e i  Karola Ludwika zł. 210
„ „ Lwow.-Czern. „ 2 0 0
:  I Warsz.-Wied. za rb. 60

4°/0 listy zast. Kr. lU -s e r . 100

; >  - - • * S a . ioo
5 4  ; r ó j
Oblig. kolei rumunsk. tal.

któ-Idzie na niem wezwany do tłumaczenia się

C  'wystąpiło I wyborami będzie bardzo groźay i niebezpieczny, Tramway
V j  ‘t i r .  i *    p n r ł ł i p n n i P .  I -r-r i  • ___ c f n ł f * .

w ielkiej liczby  burzycieli, się

U s p o so b ie n ie  g ie łd y : s ta łew zm aga s ię  cod zien n ie. _ ,  . ,
iki rosyjsk ie  pod ają  teraz w iadom ości o 
do Chiw y, które natych m iast byw ają te-

zuusci.     , . ve  i legraiuiYoue po całej E uropie; w iadom ości te  w szak-
zo sta ło  zabronione prz . z  poh „7 z że ga pryw atne po  w iększej częśc i d a g pZ n t a . n i  18 k w i e t n i a .  Donos ą  1 go z 1 ze 4 1 y sprawdzenia. I tak, ważna wiado-

M orawie i C zechach pow inny się  stać  przeam iotem  i I » e r i » i g ] u  W U -  z a k 0 n n i c y  i 
gruntow nej rozw agi i  ocen ionem i zostać  w w idokach P  u y c e r d a , że  ^ a ‘

k o n serw a - 1 trzebują nieraz spraw dzenia

KEDAKTOR ODPOWIEDZIALNY I WYDAWCA.
A n t o n i  Ł L i o l m k o n s k i .

żądają

108 50 
108 -  
148 -  
163 75 

5 23 
8  75 

79 25 
72 50

94

W i e d e ń  18 kwietnia.
5 °/„ zjednocz, dług pańs. bank. 
5 °/° n „ srebr.

„° Oblig. indemniz. niż. Austr.
B czeskie

" I „ wggierskie
galicyjskie _ 
bukowińskie 

” giedmiogr.

47'/,

95

płacą |zartośc
.uponn

107 50 _

107 - —
147 - —
162 75 —

5 14 —
8  65 —

78 - 2 23'/,
71 50 1  2 2 ’/-,
78 50 1 53
98 — 1  6 8 V3

92 25 2  8 BV3

93 25 2 83'A
8 8  50 -  83’/:,
94 - 1 83’/,
99 50 1  83’A
97 25 —

93 — 1  2 2 '/,
1 258 50 2 44’/.,
) 226 50 3 2 0 \
1 151 — 4 72’/,
9 94 50 -  91’/3

9 4 - 1 31
5 93 — 1 31

93 — 1 64
0 78 50 1 55’/-,

45 - —

5 70 85 
0 73 40 
-  94 50 
_  94 -  
>0 79 -  
30 78 -
-  77 5C1

75 77 -

5% węgierska pożyczka kol. 
(po 300 frank.) 120 złr.
L is ty  zastawne.

5°/0 Banku naród, losy . .
4 „ galicyjskie.....................
5 „ « • i • •
6 „ gal. zakł. kred. włosc.
5 „ węgierskie losy . . •
5 „ zakl. kredyt, austr.
5 „ zakładu kredyt, austr.

spłacał, w 33 latach .
5 „ Domin, państ. 120 złr.

Pozyczki loteryjne.
Losy pożycz, z roku 1839 .

„ 1854 .
" „ I860 .

•/" losów pożyczki austryac.
państw, r. 1860 . . .

Losy pożyczki z r. 18b4 .
„ prem. pozyczki węg. 

Comorente • •
Kredytowe • •

” żeglugi parowej na
D u n aju .....................
księcia Salm . • •

„ Palfy • • •
” „ Klary . • •
„ hr. St. Genois . • •
„ miasta Budy • • •
„ księcia Windischgractz

lir. Waldstein . . ■
„ hr. Keglevich . • >
„ R u d o lfa .....................
A kcye banku i przem. 

Banku naród, austryac. . .
Zakładu kredytowego . . 
Żeglugi parów, na Dunaju 
Kolei północ. Ferdynanda .

żądają

101 25

89 70

80 50
95 50 
85 

100 50

8 8  25 
117 —

100 75

płacą

89 50

95 
84 501 

100 25

116 50

306 —
97 — 

103

121
143

98 50 
26 

182 —

| 99 -  
39 -  

| 28 25

27 75
31 -  
23 75

18 25 
15 25

1949 
332 50 
686 —

I 2265

97 50 
102 50

120 
142 5  

98 
25 50] 

181 50

98 —I 
38 - |  
27 7 
38
27 25] 
30 
23 21 
25 
17 7E 
14 7;

Kolei rządowej fr. a. . •
zachód, c. Elżbiety .

Pardubickiej . . . .  
Południowej . , . •
Galicyjskiej . . . .  
Czerniowieckiej . . .
Albrechta . . . .  
węg. póln.-wschod. . 
ks. Rudolfa 200 zł. sr,
Alfoldsko-Fiumańskiej 
Koszycko-Bogumił. . 
Siedmiogrodzkiej 
Cisańskiej . .
wschodnio-węgierskiej 
austryack. półn.-zaeh. 
Franciszka Józefa . 

Banku anglo-anstryackiego 
anglo-węgierskiego 
austryackiego ogólnego 

Zakładu Kredytowego węg. 
Banku franko-austryackiego 

„ franko-węgierskie go .
„ galicyjskiego dla handlu 

i przem. w Krakowie 
„ krajowego galicyjskiego 

we Lwowie . . .
„ wiedeńskiego dla obro­

tu płodów . . . .
„ galicyjsk. hipotecznego 
„ austryack. związków.
„ dla obrotu ogólnego . 

Towarzystwa wyrobu cegieł 
maszyn, we Lwowie. 

„ rektyfikacji spirytusu 
w Czerniowcach . . 

Akcye tureckie 400 frank.

żądają
33YKÓ 
247 — 
172 — 
192 50 
228 50 
153 25

płacą
337 
246 
171 
192 - I
228 - I
152 75

149 -  
168
173
174 75 
172 50 
•242 50 
|l26 75 
1217 25 
224 — 
309 -  
120 —  

368 — 
184 50 
141 -

99 75

96

148 
167 5C 
172 
174 25| 
172 -  
242 -  
126 25 
216 751 
223 50] 
308 
119 50| 
367 
184 -  
140 50 
99 25]

299 50 298

947 
332 - I  
684 - |  

2260

Obligi pierwszeństwa
Kolei Naddniestrzańskiej .

„ Koszycko-Bogumińskiej

95

191 50 
215 50

191
214

Kolei cesarz. Elżbiety 5°/0 za 
(sr. prusk. 100 złr.) 

Emissya z r. 1862 
n państwowa St. 500 fr. 

Emissya z r. 1867 
południowa St 500 fr. 
Bony 1870 -1874 67„

„ półn. c. Ferd. lOOzłrm.k.
„ „ lOOzłr.w.a.

n w srbr. 5°/0 
B zachodnia czeska za 100 

złr. srbr. 100 złr. w. a.
„ połudn. półn. niem. 5% 

za 100 złr. w. a.
5°/0 w srebrze . •

„ gal.Kar.Ludw.300z.w.a.
w srebr. 5% za 100 . 
Emissya II. . . - •

„ Lwowsko-Czerniow. po 
300 złr. (w sr.5%zal00) 

Emissya z r. 1867 
„ Siedmiogr. 200 złr. w. a 
„ ks Rudolfa 300 złr w. a.

w srebr. 5% za 100 zł. 
„ północna czeska po 300 

złr. (sr. 5°/o za BW) 
Towarz. żeglugi par. na Dun.

za 100 złr. m. k. 
Austr. Lloyd 100 złr. m. k. 
Towarz. pragskie przem. zel. 

po 300 złr......................

93 50 
91 — 

129 50 
124 -  
109 50

90 -

104 -

93 -  

80 -

93 
90 

129 - I  
123 50| 
109

Luidory (niemieckie)
Suwereny angielskie 
Imperyaly rosyjskie .
Srebro .....................
Srebro, kupony . • 
Talary związkowe . ■
Pruskie bilety kasowe

102 50
98

78 -  
87 — 
89 50

94

100 50

94 -

89 501 
87 - I  

103 501

92 5oj

79 - I  
97 5C

101 50| 
97 50

77 50
86 501

93 50| 

100

L w ó w  17 kwietnia.

Dukat holenderski . •
„ cesarski . • •

Półimperyał rosyjski . •
Rubel srebrny rosyjski .

„ papierowy . • • •
Talar pruski . ,
Listy zast. Tow. kr. gal. •>/o

„ » « 4 /o
” Banku hipoteczn.

Obligi indemn bez kuponow j! 78 50 
Akcye kolei galic. K. L. o. k. 2.1 2 0  

lwowsko-czemio. ]154 — 
banku hipoteczn. gal. 1260 50

74 75

66 
92 70

Waluty-

Cesarskie korony . . • 
74 25| „ dukat na wagę •

„ „ obrączkowy
Złoto al marco . . • 

3 5  501 Napoleondory . . . .  
92 50| F r y d e r y k i .....................

-------1 Warszawa 17 kwietnia,

5 23

8 72

93 -

5 22

8 71

Listy zastawne 1 ser. rub.
„ » 2 „ ,, 

kupon „
„ nowe

kupon u
„ likwidacyjne »

kupon „
Jolej warszawsko-wiedeński 

bydgoska 
terespolsk 
łódzka

10 85

107 85 
107 75

108 05 
108 -

79 25

8 8  9089 50

152 —
258 —

Pociągi osobowe
na kolejach żelaznych

Pociąg 
pospieszny 

wieczór 
g. m.

Pociąg 
osobowy 

przed poł.
g- rn-

I’ociag
mieszany

wieczór
«•

w kier. z Krakowa do Lwowa:
. .  (odch.

Z Krakowa  do Lwowa (przy,
. (przych.
. (odchodzi 
. (przych.
. (odchodzi 
. (przych. 
(odchodzi

z Tarnowa

i  Rzeszowa 

Przemyśla

9
.  5

11 
11 

u. 1 
„ 1 
r. 3 
„ 3

35
57
22
27
18
23
24 
30

1 6 5 1 55 Krakowa  do Wieliczki
(odch. jj 
(przy. j;

K (odch.
78 <5 | i  Wieliczki do K r a k o w a '^ .

ze Lwo wa do Krakowa (o dcll . 11 28

. 6  27

13
45
28
34
10
18
39
54

11 
w. 9

1 
1 
4
4

w. 6 
6

przed. poł.
11 30
12 10 
rano

r. 6 19
„ 6  54 
r. 5 5
poc. mię, 

n. 1 1  

r. 9 
in. 4 
w. 7 

47 lw .ll  
15 lir. 10

5

:0 S«
10 50

1
S
4

r. 6  

.  7

10
17
53 

8
54
S

w nocy 
11  —  

11 39 
wieczór

7 40
8  15 

z. 5 5

i 95 30 94 -
94 30 93 -

_ 1 27’/,
1 94 05 93 75

__ 1  596/b
i 79 60 79 30

— 1 51’/»
5 96 — 95 50
1 73 25 72 75
lll5  - ------
1105 50,105 —

r,

(odchod.
ze Lwowa do brodow  (przych.

(odchod.
z Brodów  do Lwowa (przyeh.

. (odc.i‘ r. 6
ze Lwowa do Czerniounec (prz  ̂ j

C s , ;[/ i l  4|  [I 3

dto pociąg mieszany _
7  Wiednia do Krakowa (przy. w. 8  18

dto pociąg mięszany —
z Krakowa do Wiednia (odch. r. 7 30 

dto pociąg mieszany-
1 po poł.

7  Krakowa do W iednia  (przy. 5 20
dto pociąg mięszany 1 —

z Krakowa do W arszawy  (odch. r. 8  —
Z Krakowa do Wrocławia (od. || r. 5

" |p. 1 2

22 I „ 3 
18 tjw. 4 
58 k i l
43 b p i2 
40 
49 
58

8 -

w. 9 8

wieczór 
7 -29

45
3

45
15

46

fe. 12 37 
„ 3 37 
p. 3 45 
w. 8 —
pp. 5 30 
ir. 9 45 
p . l l  

46 pp-3 
10 
rano 
5 — 

fe. 3 75 
pp. 3 30 I —
r. 8  — li —

5
39
10



4 CZAS z Niedzieli 20 Kwietnia 1873.

IH. I I W O U S K I
w Krakowie, Rynek główny pod Nr. 14, 

poleca swój dobrze zaopatrzony
S k ła t l  p a p ie ru  z w y c z a jn e g o  i  l is to w e g o ,

KSIĄG HANDLOW YCH, KOPIAŁÓW I KSIĄŻECZEK NOTATKOWYCH 
z pierwszej fabryki E. Rollingera w Wiedniu, 

oraz w s z e lk ic h  p otrzeb  p iśm ien n y  cli i Ront o arow y cli
z najpierwszych fabryk austryackich i zagranicznych.

SKŁAD KAS OGNIOTRWAŁYCH, KASETEK i MASZYN do KOPIOWANIA
z fabryki F. Wertheima i Sp. w Wiedniu.

Skład cybuchów, fajek tureckich i piankowych, cygarniczek
ORAZ WSZELKICH POTRZEB DLA PALĄCYCH.

Skład herbaty, araku, rumu, esencji, likierów, wódek gdańskich i rosolisów.
SKŁAD WODY KOLOŃSKIEJ, PERFUMERYJ, MYDEŁ, 

grzebieni, szczotek, szozoteozek do zębów
I WSZELKICH POTRZEB TOALETOWYCH.

Skład różnych wyrobów galanteryjnych,
jako to :

ALBUMÓW, PU GILARESÓW , PORTMONETEK, TORBECZEK i NECESERÓW  
PODRÓŻNYCH, KART DO GRY itp.

Wyłączny skład ulepszonej masy woskowej do zapuszczania podłóg i posadzek
ze słynnej fabryki J .  V e t u l i i i i i e j c o  w  W a r H z a n i e .

Odsprzedającym ustępuje się na Masie woskowój stosowny rabat,

Z ajm uje się wyrabianiem wiz paszportowych i leyalizacyi dokumentów u w szyst­
kich konsulatów zagranicznych. (701-4-)

Wszelkie zamówienia zamiejscowe uskuteczniają sig niezwłocznie za pobraniem należytości.

<i

i
i

I

Wszelkie Towary korzenne,
D e lik a te s y , a n g ie ls k ie  S u c h a r k i, n a jw y b o r­
n ie jsza  H e r b a ta  k w ia to w a  i c z a r n a , R u m  z  
J a m a jk i, wszelkie gatunki najlepszych win krajowych, praw­
dziwy B o r d e a u x  i Wina reńskie, francuskie wina szampańskie 
sprzedaję Szanownym Odbiorcom w każdej ilości za gotówkę po 
cenach, jakie liczę kupcom w kraju naszym do rozsprzedaży za 
rzeczone towary nienagannej jakości, pobierane z mojego Magazynu. 
(Prawdziwy Bordeaux 1 złr. 25 c. i 2 złr., prawdziwe wino reńskie

złr. 1 c. 50 i złr. 2).
H e e z e p e c z e  z południowej Francyi, suszone do wybor­

nych sosów; fr a n c u sk ie  j a b łk a  obrane z łupin i suszone 
do kompotów.

P r o s z e k  tr a w ią c y , najlepszy i doświadczony środek 
przeciw złemu trawieniu, tudzież przeciw wszelkim uciążliwościom 
żołądka i podbrzusza, zgadze i t. p.

O liw a  prawdziwa czysta, najlepszy a przeto też najtańszy 
środek do smarowania wszelkich maszyn, ponieważ części składowe 
maszyn nie zanieczyszcza, a dlatego też nie niszczy.

Sól g la u b e r s k a , najlepszy środek do czyszczenia koni 
i bydła rogatego po skończonem obecnie karmieniu w stajniach,—  
jest tani i zawsze u mnie na składzie. (647-5-6)

Polecając się łaskawym zleceniom.

0. T. Winekler
Nlilail hurtom iy wo Lwowie.

J. Jeziołkow skiego apt. Lkl.
Wrocław, Scheitingerstr. 16,

leczą wszelkie cierpienia piersiowe grunto­
wnie i w krótkim  czasie, osobliwie sucho­
ty. Cena 6 zł. poi. (605-7-10)

W dobrach Skrzydlna
jest FOLWARK w objętości do 
do 80  morgów od 2 4  Czerwca 
b. r. do w y d z i e r ż a w i e n i a .  
Bliższą wiadomość udziela właś­
ciciel pod adresem Z. P. poczta 
Skrzydlna. (631-2-3)

Poszukuje się do nabycia
majętności ziemskiej około 400 do 
1000 mórg magd. Przy małej zaliczce 
mogłaby być i większa. Oferty upra­
sza się opłatnie pod adresem A d a m ­

s k i ,  Schildberg w Poznańskiem. 
(629-2-3)

R a k o c z y . Cd
—■ Świeże n a p e ł n i a n i e  rozsyła o"
M  J 7 n  i  „ _ _7. "r

CD0  K antor król. bawarsk.
o rozsyłki wód niiiieralnyrlt
«  w KISSINGEN.

(655-2-3)

Polak, Krakowianin, około 30 la t wieku — 
praktycznie wykształcony w zawodzie swoim, 
przez 9cio-letni pobyt w znakomitszych go­
spodarstwach ks. Poznańskiego; posiadający 
chlubne świadectwa—życzy sobie przyjąć od 
Ś. Jana r. b. odpowiednią posadę w Galicyi 
lub w Królestwie Polskiem. —  Reflektujący 
raczą się zgłosić pod adresem : A .  AS. K ra­
ków ulica Floryańska Nr. 352. (621-4-4)

C O M M IS S IO N  pour decors, costumes 
partitions, brochures, mamiscrits. 
M IS E  E N  S C E N E  d'operas, 
feeries, ballots, comedies, 
ilrames et vaudevilles 
aucions el moitcri

auto?
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D yrektor zakładu Med. K r. Michał Kaufifmann.
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Podpisany komitet ma zaszczyt zaprosić niniejszem na szprzedaż szla­
chetnych koni do chowu, która ma się odbyć

w dniach 28 i 29  R aja 1873 
w Neubrandenburg (w  M eklem burgii)

N a sprzedaż tę ,  k tó ra  w roku  1869 ustanow ioną zo s ta ła , zgrom adzają w ła­
ściciele dóbr i s tadn in  z io k u  na rok  coraz liczniejszą ilość koni. Także i na  ten  
rok  nadeszły już  liczne zgłoszenia z najsłynniejszych s tadn in  m eklenburskich i z po­
granicznych prowincyj pruskich. ,

Przybyw ającym  na powyższą sprzedaż n adarza  się okoliczność zakupienia 
wielkiego w yboru koni do chowu, jako też  i na wszelaki użytek, przyczem nabywcy 
m ają korzyść zakupna w prost z pierwszej ręki.

N a ta rg u  tym

sprzedaną zostanie przez licytacyę
w pierwszym  dniu  sprzedaży począwszy od g o d z i n y  4 p o p o ł u d n i u  znana

i i  t  a  d  n  i  i i  a
nieboszczyka Ałirensa,

właściciela dóbr w N euschlagsdorfpod  Schwerynem, k tó ra  posiada około 30 sztuk koni.
W połączeniu z tą  sprzedażą odbedzie się źSO m a j a  wielkie wylosowanie 

szlachetnych koni. N e u b r a n d e n b u r g ,  stacya kolei F r ie d r ic h -F ra n z , odległą 
je s t  od B erlina o 4 ,  od Szczecina o 3 a od H am burga o 7 godzin. (764-1-3)

K O M I T E T :
Nadworny tajny radca Bruckner, von Klinggraeff-Chemnitz, radca Loeper, 
baron von Maltzan-Kruckow, von Micliacl-Plastcn, von Oertzen-Remlin, Pogge- 

Gewezin, hrabia Schwerin-Góhren, Siemers-Teschendorf.

Klimatyczny i żętyczny zakład 
I V  J  a  W  O l *  K i l  ( E r n s d o r f )

w górnym anstryackim Szląsku, 
trzy ćwierci mili od dworca kolei żelaznej w Bielsku (Bielitz) pułożony, 
b ę d z i e  o t w o r z o n y m  d n i a  1 5  M a j a .  Kuracya żot.vca. m lekiem  I 
i kumysem. Kąpiele z igiwia. Prześliczny park , dogodne mi 

(656 2-6) restauracye, sale koncertowe, muzyka stała.

Frledl&nder dc Frank w Wiedniu,
fabryczny skład machin gospodarczo-rolniczycli,

III. ,  l i i i i tere Z o l l a m t s s t r a s s e  Nr. 9,
polecają, swój dobrze zaopatrzony skład

Łokomolfil SSoliey «.V d,oin;i>. I żniw iarek imrowycll z 
liprzyw. ranam i Żcliizncilii o sile 4  ̂do 10 koni, 

.Kieratowe m łocariiie w e w szelakiej w ielliości. 
K urdika ..Ceres” żniu  iiirki i kosiarki \ 1873 r. konstrukcyi 
K lrbyege liomliiiiow'aiie kosiarki / znacznie ulepszone i
H irbyego K«s>iarki «lo trawy ' wzmocnione.
Chaiuiiioiia Koinlilnowana dw ukołow a kosiarka z tyloem

cięciem.
Aicliolsona angielsk ie oryginalne grabie i przetrząsa-

cace do siano.
1*1 ugi. brony, siew niki rzędow e 1 sxerokorxntne i t. d.

Cenniki na żądanie darmo i opłatnie. (534-6-6)

Od 25 la t  istn iejący

zakład leczniczy zinmg wodą Priessnitzthal pod Wiedniem,
25 m inut od dworca kolei M ódling oddalony, prześlicznie położony, przez nowego 
w łaściciela z w szelką wygodą urządzony, przez przybudow ania i nowe budynki 
znacznie powiększony, odpowiadający zupełnie w swem urządzeniu  najświeższym 
i uspraw iedliw ionym  żądaniom , nowym wodociągiem  ze źródła doskonałą i więcej 
niż dostateczną wodą do p icia i kąpieli zaopatrzony, o tw artym  zostanie Igo m aja.

Dyrekcya m a zeszczyt szczególnie na  to  zwrócić uwagę, że p o sta ra ła  się do­
statecznie uprzyjem nić pobyt Szanownych gości kąpielowych, m ianowicie przez zało­
żenie wielkiego, pięknego ogrodu, kręgieln i, pokoju bilardowego i do gier, przez 
połączenie omnibusem Z dworcem kolei żelaznej w M odling i t .  d.

Z akład  położony tuż  obok wielkiego lasu  z przepysznem i przechadzkam i, zostaje 
pod dozorem pana Dra Karola Linliarta kierującego pierwszego wiedeńskiego za­
k ładu  leczenia wodą, a  pod kierunkiem  lekarsk im  tegoż byłego asysten ta  pana Dra 
F. Urbaschka, który  n iejaki czas był obeennym w Gi afenbergU.

Z apytan ia  i lis ty  uprasza się nadsyłać do dyrekcyi zak ładu  leczenia wodą 
P riessn itz tha l pod Modling, lub do w łaściciela pana Jana* L. PetrOCOOOhlDO w Wie 
dniu , S tad t, Postgasse 18. (6o l-3-3)

lA J iW I E K iK A  IO W O SĆ .
Strój damski * ryblrlt łusek delfinówycli,

w najzgrabniejszych formach kwiatów. Ten nowy strój trzeba zobaczyć, aby być oczarowa­
nym i uniesionym, gdyż śnieżno białe łuski rybie we lormach kwiatów ugrupowane, pomie­
szane ze świecącem srebrem, wywierają na przypatrującego sig magiczny wpływ. 1 garnitur 
broszek i kolczyków kosztuje zlr. 550 ; 1 branzoletka złr. 4, j ;  1 para szpilek do włosow 
złr. 2-20, 4; puzderka skórzane do tego wyścielane jedwabiem pohezają się osobno i kosztują 

według wielkości za sztukę 75 c„ 1 złr.
W e n e c y s ń s k i  fH U e ra n o w y  s t r ó j

z p r a w d z iw e g  o urzędowo w y p r ó b o w a n e g o . s r e b r a k*
między strojami z powodu roznoiodnego, ślicznego i ,___
sza i kolczyki kosztuje złr. 4, 4-50, 5, 6, 8, 10 zlr. 
zawsze prawie połowę ceny całego garnituri 
sztuka złr. 6, 6-50, 7, 9, 10 zlr. Szpilki do włosow szi

Guwernantki,
varzyszk i, nauczycielk i, nauczycielki języków i m uzyki, najlepsze siły w gałęzi 
uczycielskiej i wychowania, tudzież

Bony
znajomione z pielęgnowaniem  dzieci, poleca

Mrs. Emily Reisner,
w Wiedniu, 41 Praterstrasse 41.

F rancusk ie  dzieci jako  tow arzyszki do z a b a w y , niem niej bony wprost 
: o •____: -r__ ____________ ; w vuczenia sie francuskiego ję-

b rancusk ie  dzieci jauo  tow arzyszki uv . __j  .  .
•’rancyi i Szwajcaryi, celem spiesznego i łatw ego w yuczenia się ia n  g ję  
:a poleca

85-4-10)
Mrs. Emily ReisanJ*

w Wiedniu, 41 Praterstrasse 41.

Broszki i kolczyki oddzielnie kosztują
po łow f ceny całego’ga’n d tu ru .' Naszyjniki po zlr.1 2  14, 16 złr.; branzolety
i-50, 7, 9, 10 zlr. Szpilki do włosów sztuka złr. 3, o 75, 4. Medaliony złr. 3 35,
3-20, 5, 6 złr. Krzyżyki na szyję C- 35. 60^ (0, ,5 , złr. 1, Oo.

we wszelakich formatach, skromne i ozdobne po złr. !v50, 11, L ,  H , 20 25, 30 złr.; bez 
muzyki w wielkim wyborze sztuka c. 50, złr. 150, 2 do 25 złr. 

ł ł e c e s e r k i  d o  s z y H *  g r a j ą c e )  
pięknie urządzone od złr. 16 do 25 złr., szczególnie śliczne we łonnacie^albumu po złr. 13, 

15, 18 złr. Neceserki do szycia bez muzyki po c. .>0, -  -0  i wyżej.
Ś a m o g r a j ą c e  muzyki 

we wielkim wyborze; 2 kawałki grające złr. 16-50; 4 sztuki grające złr. 35; 6 sztuk grające
po złr. 40, 50, 60; S sztuk grające złr, 75; 1 2  sztuk grające zlr.1 0 0 ; 6 sztuk grające z bę­
benkiem, kastanietami i dzwonkami 85 złr. Małe tabakieiki, giające 2, 3, 4 kawałki po złr.

6-75, 10, 12 złr.
Ł o r y n e t y  t e * f r a ln e _  

w bardzo wielkim wyborze w czarnój emalii, kości słoniowej, skórze po złr. L, 3 do 80 złr.
według gatunku. . . .

P r z y b o r y  d o  p o B ta v ife n tA  n a  b i u r k o  d o  |» lB a n ia , 
składające się z rozmaitych utensyliów lanych z żelaza po zlr. 3‘50, 5; gładko lane z bronzu 
po złr. 11, 12, 13, 15 złr.; z bardzo pięknego gładkiego pozłacanego bronzu po złr. 24 i wyżej.
Obrazy olejne i druki olejne kolorowe   lustra salonowe ze zloconemi ramami — książki
do nabożeństwa niemieckie i czeskie — najnowsze paski damskie — wachlarze, tudzież wiele 

innych nowości, wszystko w bardzo wielkim wyborze poleca (348-4-6)
S k ła d  t o w a r ó w  j f a l a n t e r y j n y c l i ,

 Industriehalle, w Wi e d n i u ,  Praterstrasse 16.

NAJNOWSZE NAKŁADY
( l u b  d z i e ł a  w  c a ł o ś c i  n a b y t e )

K S I Ę G A M I  GEBETHNERA 1 WOLFFA
W  W ARSZAW IE,

do nabycia w e w szystkich księgarniach krajowych
i  z a g ra n iczn y ch .

DUCH PUSZCZY opowiadanie z amerykańskich borów D r Birda, przełożył i obrobił 
W ł. L. Auczyc, wydanie kartonowane z 8-ma kolor, rycinam i 8-ka, rs. 1.

OPISY I PRZYGODY Z PODRÓŻY po różnych częściach świata, zebrał i ułożył 
W ł. L. Anczyc, wydanie 2Jgie kartonoweue, z 6-m a rycinami, 8-ka Rs. 1 k. 50. 

W IĄZANIE H ELEN K I, książeczka dla małych dzieci uczących się czytać, przez au ­
torkę „Pam iętniki po dobrej m atce1*. Wydanie 6 -te, kartonowane, z 8-ią koloro- 
wanemi rycinami 8-ka, kop. 60.

USZCZA WODNA W L ESIE , przez kapitana Mayne Reida, z angielskiego, k a rto ­
nowane, z 12-tu rycinami, 8-ka rs. 1 kop. *20.

POBYT W PUSTYNI, przez kapitana Mayne Reida, przez St. M. Rzętkowskiego, 
kartonowane, z 24 rycinami G. Dore go, 8-ka, rs. 1 kop. 20.

WĘDRÓW KA PO N IEB IE I  ZIEMI, opowiadanie o układzie wszechświata i budowie 
ziemi, młodemu wiekowi poświęcone przez starego przyjaciela dzieci, kartonowane 
z drzeworytami w tekście 8-ka rs. 1.

NA DNIE SUMIENIA, powieść przez E. Orzeszkową, 2 tomy 8-ka, rs. 3.
NEM EZIS, powieść przez W aleryą M arrene (Morzkowską) 8-ka, kop. 75.
BOŻEK MILIJON, powieść przez W aleryą M arrene (Morzkowską) 8-ka, kop. 90. 
MACOCHA z podań X V III wieku, opisał J. I. Kraszewski, 3 tomy 8-ka, rs. 2 kop. 25. 
AMALJA, Ustśp z wojny Domowej w Rzeczypospolitej Argentyńskiej, P. D. Jo re  Mar- 

mol. Przekład z oryginału Hiszpańskiego, przez G. 2 tomy, 8-ka, rs. 2 kop. 40. 
DOKTRYNA, komedya oryginalna, w 2-ch aktach wierszem, przez Adolfa Mosto­

wskiego, 8-ka, kop. 30.
ROZAMUNDA, D ram at w 5-ciu aktach, Józefa Weilln’a, przekład Szd. Ż. D. 8-ka  

kop. 60.
SARDANAPAL, tragedya Lorda Byrona, przekład Fryd. Krauze’go, 8-ka rs. 1. 
PISMA KAZIMIERZA BRODZIŃSKIEGO. Wydanie zupełnie poprawne i dopełnione 

z nieogłoszonych rękopismów, staraniem  J. I. Kraszewskiego. Z wizerunkiem 
i życiorysem poety, 2 tomy, z przedpłatą za 6 tomów rs. 6, ozdobnie oprawne 
rs. 8 kop. 40.

FRYDERYK HRABIA SKARBEK, przez Kazim ierza W ł. Wójcickiego. 8-ka, kop. 50. 
OSTA1NI KLASSYK. W spomuEnie z pierwszej połowy naszego stulecia, przez K. 

W ł. Wójcickiego, 8-ka, kop. 90.
PRZEDSTAW ICIELE LUDZKOŚCI, przez Ralfa W aldo Em ersona, tłomaczenie Jó ­

zefa Sielawa, 8-ka, kop. 75.
WIECZORY CZWARTKOWE. Opowiadania o cudach przyrody i znakomitszych od­

kryciach naukowych, młodocianemu wiekowi poświęcone przez starego przyjaciela 
dzieci, wydanie 2-gie ozdobione drzeworytami; 8-ka brosznr&vane rs. 1 kop. 20. 
kartonowane rs. 1 kop. 35, oprawne w płótno angielskie, rs. 1 kop. 60. 

CHEM IJA D ra Fryd. Schoedlera, przeł. D r Alfons Ciszewski, wyd. 2-gie 8-ka rs. 1. 
FIZYKA I M E T E 0R 0L 0G IJA  D ra Fryd. Schoedlera, przełożył Dr. Alfons Ciszewski, 

wyd. 2-gie, 8-ka rs. 1.
KAROL DARWIN I JEGO POPRZEDNICY. Studym nad teoryą przeobrażeń. Dzieło 

Adolfa Quatrephagesa, przeł. Jul. Ochorowicz, 8 -ka rs. 1 kop. 20.
W IELOŚĆ ŚWIATÓW ZAMIESZKIW ANYCH. Studyum, w któretn wykładają się

warunki zamieszkalności ziem niebieskich, roztrząsane ze stanowiska astronom ii, 
fizjologii i filozofii naturalnej, przez Kamila Flam m ariona, z 5-ma tablicami figur 
astronomicznych. Tłom. J . Waga. W ydanie 2-gie, 2 tomy, 8-ka, rs. 1 kop. 50. 

SZKICE Z ŻYCIA ZW IERZĘCEGO, G. H. Lewes’a, przełożył A rtur Popławski, 
8-ka, kop. 70.

BYDŁO, ustęp z encyklopedyi rolnictwa, 8-ka, rs. 1.
ŻYCIE I OBYCZAJE ZW IERZĄT według Brechma i innych najnowszych źródeł, ze­

b ra ł Wincenty Niewiadomski, z 40-tu rycinami (na tonie) i licznemi drzewory­
tam i w tekście, 8-ka, broszurowane rs. 3 kop. 60, ozdobnie oprawne rs. 4 kop. 50. 

NAUKA CZTERECH DZIAŁAŃ ARYTMETYCZNYCH, przez Konstantego Stacho­
wicza, 8-ka, kop. 75.

NOWY LEKARZ czyli sposoby leczenia bydła, koni i owiec, Jana  M ikołaja Rohlwes, 
wydanie 10-te pomnożone weterynaryą, homeopatyczną popularną, przez T. K. 
Lewandowskiego, 8-ka, rs. 1 kop. 20.

PRAKTYCZNE GORZELNICTWO, przez A. K órtego, przełożył Stanisław  W łocki, 
8 ka, rs. 1 kop. 50. (702— 2— 3)

Iftir Vj lanego i kutego żelaza I rur 
glinianych, tud/Jea części sp a ja ją c y c h
posiada zawsze wielki skład pod firmą: C o n t i n e n t a l -  
Actien-Cłesellsclialt liir Wasser- m u l k a § -  
Anlagen w H e r l i n i e ,  I V i n z e n s t r a s s e  71 , 
w W r o c ł a w i u  Altbiisserstrasse Nr. 12, w C ir a c u  
Radetzky Strasse Nr. 1. (648-6-6)

OFERTA
sprzedaży machin górnicsych wraz z przynależnościami.

W  tutejszych kopalniach węgla stały się zbytniemi:
4  M ach iny  do wydobywania wody o sile 250, względnie 150, 70 i 60 koni; 
2  k o m b in o w a n e  m a ch in y  do wydobywania wody o sile 54, 

względnie 20 koni;
I lo k o m o ty w a  o sile 50 kon (szerokokolejowa);
1 lo k o m o b ila  o sile 10 koni z przyrządem do wydobywania;
2  kompletne ru ry  t ł o c z ą c e  rozmiarów 2 0 “ względnie 15“,
6  kompletnych ru r s s ą c y c h  rozmiarów 15“, 13“ i 10“ ;
I I  k o t łó w  parowych Herschla;
2  p om p y parowe zasilające kotły i I w s tr z y k iw a c z  wody do kotła.

Wyżej wymienione machiny z przynależnościami są wszystkie dobre do 
użytku, po części prawie nowe i po największej części dobrze zachowane.

Mający chęć kupna zechcą się zgłosić do podpisanej Dyrekcyi lub do 
inżyniera cywilnego p. Stutzera w Mysłowicach.

J a w o r z n o  3 k w ie tn ia  1 8 7 3 .

Dyrekcya Jaworznickich kopalni węgla.
(698-3-3) podp. Weissleder.

Fabryka D O W O pO praW Iiych, w ostatnim czasie bardzo poszukiwanych

przenośnych lodowni
inżyniera machin Franciszka Bollingera w  Wiedniu,

poleca swe bardzo dobre lodownie m  piwo, wino R d , chłodniki lodowe do prze­
chowania potraw, mleka, mięsa, tłuszczów itd. itd. chłodniki wodne, m aszynki 
do robienia lodów i zbiorniki do lodow, po stosunkowo bardzo tanich cenach. 
Również poleca powyższa firma swe doskonałe kurk i metalowe do napojów bu­
rzących i wentylów do beczek, w indy do piwnic z chłodnikiem lub bez tegoż, 
prócz tego przyjmuje także reparacye ,  jakoteż stare kurki i wentyle w zaminu 
za n o w e . -  Zamówienia na powyższe przedmioty, niemniej na zupełne urzą­
dzenia restauracyj i  wyszynków przyjm ują się i będą punktualnie i bardzo 
tanio wykonane, a na ząoanie przesyła się wzory wraz z cennikiem. Zamó­
wienia uprasza się adresow ać: (641-4 12)

An die Fabriks-Hauptniederlago: Wien, Wiedeń, Heumiihlgasse Nr. 2.



CZAS z Niedzieli 20 Kwietnia 1873.

W  KSIĘGARNI

Władysł. Jaworskiego,
w Krakowie, są do nabycia:

Stacye Męki Pańskiej]
wydanie paryskie kolorowane, w formacie 
szerokości 2% , wysokości 2 łokcie, lito-1 
grafowane w Turgis a Paris. Cena zniżo­

n a  z 70 na 50 złr. w. a. j
Zamówienia na książki uskutecznia się 

odwrotną pocztą. (707-2-3) [

W Królestwie P o lsk iei,
w powiecie Pińczowskim, we wsi Złotej, o 
8 mil od Krakowa, koło Skalmierza j e s t  
g a r b a r n ia  nad dużym stawem, z wo­
dą samą płonącą, Stomporami na korę, 
machiną do krajania kory, do kręcenia 
skór, 36 czy 40 fasami na moczenie 10.000 
skór rocznie, dołami na wodę i wapno, 
3 - ma domami, stodołą, oborą, szopa­
mi, składami, ogrodem , t l o  w y p u s z ­
c z e n ia  w  d z ie r ż a w ę  k i lk u ­
le t n ią .  — Kora dębowa do tej garbar­
ni potrzebna, jest na miejscu do nabycia 
równie jak skóry wyprawne ze zwijającej 
się garbarni. (704-2-3)

STARANNE UTR ZY M A N IE
Z Ę B Ó W

GEBY,DZIĄSEŁ l U S T
Elixir, Proszek, Pasta do zębów (opiat) 

H et l i a n a .
Są to wyborne środki do utrzymania trwałości 

zębów. Nadzwyczaj przyjemnej woni i s m a j) ą 
p u M in u  tw a rzy , wzmacniają mięsnie d n ą s ło w t, u- 
trzymują czys to #  i białość tp - iw ,  zapobiegają\ j * 6- 
chnieniu  i uśmierzają najgwałtow niejszy b il ,<biw.

W P a r y żn w aptece p. O f t l i a n ,  faubourg 
St D e n i s ,  90 ,— w K r a k o w i e  w aptece p .T ra u -  
r z y u a k t r g o  pod Koroną w Rynku głównym, — 
we Lwowie w aptece p. I t l lk o ln s e b a .

(65-64-)

Miasta Krakowa.
Główne wygrane Złr. w. a. 40.000, 35,000, 20.000, 15.000 itd.

n a jn iż s z a  wy s r a n a  z lr . 3 0  w. a. 
Najbliższe ciągnienie 1 Maja 1873 r.

Sprzedają
we Lwowie: C. k. uprzyw. galic. akcyjny Bank hipoteczny i Filie jego 

w Krakowie, Czerniowcacb, TARNOPOLU i SAMBORZE;
„ Galicyjski Bank krajowy i FILIA jego w BRODACH; 

w Wiedniu: Bank nnd Weclislergeschaft der Nieder Oesterreichiscłien 
Escompte Gesellsckaft, v ' (2.37-24-)

m m

„BUMK1TK44
Adr. Platt & Comp., w Nowym Jorku.

Najlepsza kosiarka w sonecie! Niezrówna­
na jako kombinowana! W Austryi-Węgrzech 
znajduje się przeszło 300 sztuk w zadawal- 
niającej czynności. Świadectwa, pochwały, 
zdania rzeczoznawców i polecenia we wiel 
kiej ilości.

C eny i
Kosiarka do trawy (nowy model) złr. 350 
Kosiarka do zboża z grabiami samo-

dzielnemi i zgartywaczem . • » 500
Połączona kosiarka do trawy i żni­

wiarka , ...........................................   600
Do każdej kosiarki dodaje się bezpłatnie 

części rezerwowe i dwa noże.
GŁOWNA AJENCYA: Józef Oesterrei- 

cher w Wiedniu, Akademiestrasse Nr. 3.
DLA GALICYI przyjmują zamówienia: 

PP. Krasicki, Kraiński i Sp. we LwOWlO. 
B ank krajowy galicyjski we Łwowio.

Ostrzega się przed naśladowaniami! K ażda 
machina zaopatrzona jest naszą firm ą: 
Adrianee Platt &■ Comp., Poughkeepsie
N. Y. (515-8-24)

Roemerbad
(styryjski Gastein), 

rozp oczęcie pory I  Maja,
przy kolei południowej (pociągiem pospie­
sznym z Wiednia w przeciągu 8 '/2, zTrye- 

stu w przeciągu 6 godzin), 
bardzo skuteczne cieplice alpejskie 30° R. 
szczególnie działające w goścu, dnie, cier­
pieniach nerwowych, porażeniach, osłabie­
niach, chorobaeh kobiet, nieregularnych u- 
pływach, bólach kości i stawów itd. Prze­
śliczna okolica alpejska, rozległe cieniste 
przechadzki, wygodne mieszkania.

Lekarzem kąpielowym jest pan profesor 
Dr. Karol Folwarozny.

Obszerne prospekta wraz z taryfą mo­
żna otrzymać darmo i opłatnie.

(516-1-2)

Losy miasta Krakowa
po 555 z łr . w . a.

jako też ze sp łatą  w ratach miesięcznych
sprzedaje

M. DWORSKI
w  K rak ow ie, w  B yn k u  g łów n ym  pod I r .  14.

(262-24-)

f la r ir i i lm d
w Czechach (stacya kolei).

Rozsyłka wód mineralnych i płodów zdrojowych, jak : w całym świecie zna­
nych zdrojów soli glauberskiej 

K rcu zbrunn  i Ferdinandsfcrunn.
W a l d n u e l l e  (przeciw nieżytom przyrządów oddechania); B i« U O ll> l» s « ( lie l-  
l c  (przeciw chorobom organów moczowych); soli źródłowej-, wyrabianych z tejże 
pastylek i mula mineralnego, który przewyższa wszelkie inne mu. y po< "'zgędenr 
ilości żelaza. Przesyłce w b u t e l k a c h  s z k l a n n y c h  należy dac pierwszeństwo 

z powodu lepszego utrzym ania wody.
Broszury o zdrojach i opisy użycia są do nabycia darmo od

C676-L-6) Zarządu zdrojowego
Skład w Krakowie u p. . l a n a  W c n t z l a .

Miejsce kąpielowe
T r c i i c i z y  u  ■  C i e p l i c e

w Węgrzech.
Od wieków znane i w całym świecie słynne Cieplice siarczone od 29-3>o R 
Zakłady kąpielowe- pięć kąpieli łazienek zwierciadlanych, wanny drewiiane 

i porcelanowe, zimne i ciepłe natryski. Prócz tego świeżo wzniesiona zimna łazi oka. 
Dobra żętyca owcza, wszelkie wody m ineralne, kąpiele z igliwia swirko-

W6g° Uznane wypróbowane skutki: w goścu, dnie, newralgiach, porażeniach,cho­
robach skórnych i kostnych, zołźowych i kilowych.

Tora kąpielową r o z p o c z y n a  b i ę  *  M a j a  i trw a do końca Wrzenia. 
Dla przyjęcia gości służy kilka wygodnie urządzonych wielkich hoteli i viele 

dom ów  prywatnych. Na miejscu znajduje się stacya telegraficzna i pocztowa, pte- 
k a , restauracye i kaw iarnie, te a tr ,  w którym codziennie przedstawienia, dorze 
obsadzona orkiestra.

Są tu  śliczne daleko rozległe aleje parkowe, kryty chodnik z czytelnią, ale 
i koncerta, wycieczki w kilka pięknych miejscowości uroczej doliny Waagi. Kle­
jami dojeżdżają podróżni z Wiednia do Ungarisch-Hradisch, z Bogumina (Odr- 
berg) do Żyliny  (Sillein) koleją koszycko-bogumińską, a z dolnych Węgier do Oi- 
lanthy. Odległość z Ungarisch-Hradisch wynosi 8  godzin, z Ż yliny  8 ,  a z Gala- 
thu flO  godzin. Z pierwszych dwóch stacyj odjeżdżają codziennie wozy pocztowi,
z ostatnie) stacyi omnibusy.

Lekarze kąpielowi: Dr S. Ventura, król. pruski radca zdrowia i Dr Edwara
Nagel z Wiednia. . . . . (665-1-3)

Bliższych wiadomości udzielają Zarząd kąpielowy i lekarze kąpielowi. 
Broszurkę o kąpielach przez Dra Venture dostać można u Braumullera  w F iedn iu

Ze Zarządu dóbr Jego Ekscelencyi Barona v. Sina.

Według jednobrzmiącego zdania

myślących lekarzy
allopatów i homeopatów, niemniej codziennie więk­
szej liczby wyleczonych tym sposobem osób, uzy­
skały w chorobach narzędzi o d d e c h o w y c h  
(szyi i piersi) i t r a w i e n i a  (żołądka, wątroby, 
kiszki stolcowej itd. hemoroidach) tudzież ustro~  
|  vi n e r w ó w  w (śledziennictwie, niacinniutwic) 
ogólnych i szczególnych o s ła b ie n ia c h  (upla- 
wacli, bezsilności męzkiej), wprowadzone za po­

budką A lek s . H u m b o ld ta .

Lekarz zębów ł dentysta magister 
A dolf Lehrer

z Wiednia, ma zaszczyt zawiadomić S a- 
tuwrą Publiczność, ż_o wyrabia bardzo 
pęknę sztuczne zęby i cale szczęki tak 
z wulkanitu, jako też ze z ło ta , które bez 
bdu osadza. Podróżni megą otrzymać ca­
łe szczękę w przeciągu 36 godzin. Każdy 
bil zębów zo.tanie bez wyrwania zęba u- 
śuierzonym, (udzież plombuje za porętze­
nem , tak złotem, jako też i inną masą 
wypełniającą Godziny przyjęcia od 9 z la ­
ra do 5 popołudniu. Dla ubogich od 5 do 
6 po południu. Mieszka przy ulicy Grodz- 
kćj pod 1. 94 na I. piętrze naprzmiw 
hindlu p. K icz mai skiego (767-2-3)

Główny skład Wód naszych 
B ilińsk iej, Saldschitzklej 

i Pastylek Bilińskich (
na Tarnów powierzyliśmy

i SPÓŁCE w
Dyrekcya Zdrojowisk j

Księcia Maurycego Lobkowitza w Biliiie |
pp.

|  (721-2-3)
I

w  C zech ach .

W -

Kantor wymiany
Banku Landerbanken-Yerein w Wiedniu

M a rti, n n i M o f  I r .  5 .
poleca się do zakupnai sprzedaży wszelkich rodzajów papierów państwowych, 
losów, akcyj, listów Zastawnych, akcyj pierwszeńsswa i innych papierów w-ar- 
tościowych, do wymiany krajowych i zagranicznych, pieniędzy złotych i sre­
brnych niemniej ’w ogóle do załatwienia wszelkich w tą  gałęź wchodzących

zamówień i interesów. _________ (66.3-1-3)

pT Ola jadących na Wystawę “W
Wiedeńską.

„ ............. „ podwójnych  _
z a  o p ła t ą  s t  u  r e ń s k ic h  ty S odi»iow  «• W cenę tę włączona j u ż  u« u g a ,
lakotiż dwa razy dnia herbata, zastawiana w osobnym poko) u Usługa polska. W ra ­
zie żądania może być dodanym za opłatą pięćdziesięciu reńskich tygodniowo, salon 
z fortepianem i balkonem, zkąd widok na cały Wiedeń i okolicę. Zamówienia ozna­
czające dzień przybycia, jakoteż długość zamierzonego I*>b)tu, wyP*da przysłać jak 
najwcześniej, dołączając dziesięć reń .kichjako zadatek, pud adresem. Bielański, The- 
resianum Gasse 17, In Wlen. 8’2°)

(według taksy aptekarskiej w Niemczech za flakon 
i pudełko 1 t a l ) tak świetne skutki, że można je 
polecić najusilniej wszystkim podobnie cierpiącym. 
Ula szczegółowego obeznania się przesyła a p t e ­
k a  p o d  M u rz y n e m  w l l o * i n i r j  i i skła­
dy główne; dla Niemiec — Austryi E d . l l a t i b -  
n e r  w Wiedniu, dla Węgier J. Tftroli. w Pesz­
cie i J. E . P e c h e r  aptekarz Temeswarze, w 
Pradze J. F t i r s t , aptekarz, naukową rozprawę 
prof. Dra. Sumpsoua o wyrobacli kokowycli opla- 
tnio i darmo. (G95---30)

t-6-óiD  ____

'M piifR  Alk ‘OIMOUBOH A

v z i a i i  i n  i m i  i i  u
p llf)[S  X lIA \0{^

m i m  pizMdfBn z ‘ijoinBMOUJBiniii n a w  oi
W  » m ^ >  11

0U S 0J I 0U {O (I ‘0AVO(łUAVĄ[ l0UAVA'Z.It!A\

%  I j  K  1
i szczęki,

najdoskonalej zrobione w całero austr.-w ę- 
gierskiem państwie są przezemuie wynale­
zione 'c. k. will. uprz. zęby i szczęki, a znaj­

duje się obecnie moja 
p ra co w n ia  w  W iedniu?  

Stadt, Adlergasse Nr. 1- 
Rozmówić się można zemną od godz. sej 

zrana do 6ej wieczorem. _ _ (669-2-4)
Także w Niedziele i święta.

I I .  I I B K H i ,
właściciel przywileju._____

in UnterSteiermark.

h z łożen iem  m ałych  w p ła t
k w a r t a l n i e  l u b  in le a lę r / .u lc

sprzedajemy kwity częściowych spłat na 
pojedyncze losy, niemniej na dowolnie ze­
stawione grupy losów i pod bardzo przy- 
stępnemi warunkami. Zaraz przy składa­
nia pierwszej wpłaty i podczas spłacania 
można grać samemu na wszelkie wygrane 

wszystkich losów.

Na następne ciągnienia
polecamy szczególnie

B runsz w ick ie  2 0  -  ta laro­
w e losy, Ciągnienie Igo Maja, 
główna wygrana złr. 220,000. 

W ęgiersk ie  losy prem io­
w e, Ciągnienie 15 M aja, główna 
wygrana złr. 150,000.

Łosy *  r. I 8 C 4 ,  Ciągnienie Igo 
Czerwca, głów. wygrana złr. 220,000.

3% losy tu reck ie  4 0 0  fran­
kow e. Ciągnienie 1 Czerwca, głó­
wna wygrana 300,000 franków.

Oddział wpłat
Austr. B a n k u  przemysłowego

dawniej
E dw ard Fiirst

iv W iedniu , Stephansplatz.

ZA STĘPC A  na K R A K Ó W : 
A r o n  E i l > e n s c l i i i t z

w Rynku. (674-1-5)
(Za przedruk nie płaci się).

Ogłoszenie.
III. zwycz. walne Zgromadzenie Akcyonaryuszy

BANKU KRAJOWEGO GALICYJSKIEGO
odbędzie się

dnia. 8 Maja 1873 r. o godz. 10 z rana w lokalnościach Banku.
P r z e d m io t y  O b r a d :

1 )  Sprawozdanie rachunkowe za rok 1 8 T 3  i przedłożenie Bilansu.
52) Sprawozdanie W ydziału rewizyjnego.
3 )  Uchwalenie rozdziału czystego zysku i udzielenie absąlutoryum Radzie zawia-

dowczej.
4 )  W ybór komisyi rewizyjnej na rok 1 8 7 3  i do sprawczenia protokółu walnego

zgromadzenia.
P. T. Akcyonaryusze chcący brać udział w walnem Zgromadzeniu, zechcą swoje 

akcye (w zględnie kwity interymalne) z b. kuponami w myśli §. 525 statu­
tów złożyć w Kasie Towarzystwa w e Lwow ie, w  c. k. uprz. Banku 
związkowym (Vereinsbank) w W iedniu i u pp. Blau i Epstein w Krako­
wie najpóźniej ( l o  3 5  1 4 w i e t n i a  1 8 5 3  r . ,  a otrzymają oprócz pokwi­
towania karty legitymacyjne, uprawniające do wstępu na walne Zgromadzenie^ 

Lw ów  dnia 3 Kwietnia 1 8 7 3  r.
Rada Zawiadowcza.

*) „Posiadanie 25 akcyj a względnie kwitów interymalnych nadaje prawo jednego głosu na Zgroma­
dzeniu walnem. Nieobecnych członków zastępować mogą pełnomocnicy pisemnie do tego umocowani, którzy 

"jednak muszą być akcyonaryuszami do głosowania uprawnionemi — pupile, kurandy i osoby moralne mogą 
"być przez zastępców prawem lub statutam i ustanowionych, chociażby ci zastępcy nie byli akcyonaryuszami, 
”, reprezentowani. W celu Wykonania prawa głosowania, złożone być mają akcye, względnie kwity interymalne, 
,"razem z kuponami najdalej 20 dni przed zebraniem się Zgromadzenia walnego w Kasie Towarzystwa wc J.w o- 
„wie lub w innych miejscach przez Radę zawiadowcza wyznaczonych." (687-3-3)

Rohitsch Sauerbrunn
( w  S t y r y l l

0 1 milę oddalone od stacyi kolei południowej Poltschach, od dawna slynn<-- swym 
szczawikiem zawierającym sól glauberską i przesyconym gazem kwas węglanego, 
tym wybornym bardzo uzdrawiającym napojem orzeźwiającym i nieocenionym srod-

I kiem leczniczym w niestrawności, nieżytach żołądka i kiszek, w zatrzymam  - h c:un- 
\no9 ci brzusznych ,  w cierpieniach wątroby, śledziony i pęcherza żółciowego, h e u n y a . 7,, 

I gośćcu z powodu zbyt wystawnego życia, w zbytniej otyłości, ntedakrewnos-i, bie­
daczce , śledziennictwie. —  I * o r t t  k ą | l i l ‘lo iV H  t r w a  O li IH llj  •’ «> P® "
ź d x i e r n i k a .  — W spaniała sala lecznicza, gustowne zabudowania na pogadansi
1 restauracya, kawiarnia, tarasy, kryty chodnik spacerowy, liczna orkiestra kąpie­
lową, teatr, bale, koncerta, bardzo dobrze urządzone restauracye, eleganckie i la ­
nie mieszkania; stacya pocztowa i rządowa telegraficzna, ożywiony ru icztą 

li najmowanemi powozami w bezpośrednim związku ze wszystkiemi pociągami osobo-
wemi i posi/iesznemi w Poltschach. , . , Tt-

Zamówienia na wody mineralne i mieszkania należy adresować: A n die . .? •
dion d ir Imndescuranstalt Bohitsch-Sauerbrunn, Steiermark; od tejże ćyrekcyi moż­
na dostać bezpłatnie cenników, programów, broszur kąpielowych, któreto ostatnie 
są także do rozdania we wszystkich księgarniach i większych składach wod mi­
neralnych. I ' 1 (654-.-3)

K a n t o r  w ym iany
Wiedeńskiego Banko komisowego

( Wi e n e r  C o m m i s s i o n s - B a n k )
S c l i o ł ł e n r l n i r  U r .  1 k ,

puszcza w obieg kwity ułytkowania
na następnie wymienione grupy losów, a zestawienia te należy zaliczyc już z tego powodu 
do najkorzystniejszych, że podaną jest każdemu posiadaczowi takiego kwitu użytkowania 
możliwość, wszelkie główne i mniejsze wygrane samemu wyciągnąć, a prócz tego korzystać 
ze zysku od setek 80  ffrków w  z lo c ie  I 10 * lr . b a n k n o ta m i.

t i i n i p a  A . ( R o c z n i e  16 c i ą g n i e ń . )
Miesięczne wkładki po zlr. 10. Po złożeniu ostatniej wkładki otrzymuje każdy wspólnik

następne 4 losy:
1 5 |ir o c . lo s  p a ń stw o w y  * r . I8 6 0  ita  lOO s ir .  Główna wygrana złr.

700.000, z premią odkupną wyciągniętej seryi austr. Wul. złr. 400 
1 iip roc. c e s a r . tu reck i 4 0 0  fr a n k o w y  lo s  p ań stw  o w y . Głowna wygrana

600.000, 300,000 franków gotówką w złocie. . . ,
1 k s lą i .  b r u n ssw lc k l 80  ta la r o w y  lo s .  Główna wygrana 80,000 tal. bez żadnego

1 In s b ru c k l  ( ty ro ls k i)  lo s .  Główna wygrana zlr. 30,000. #
Vs I’ll p a  B .  ( R o c z n i e  13 c i ą g n i e n . )

Miesięczne wkładki po złr. 6. Po złożeniu ostatniej wkładki otrzymuje każdy wspólnik następne losy:
1 8  m o r .  c e s .  t u r .  4 0 0 f r a n k o w y  l o s  p a ń s t w o w y .  Głowna wygrana

600.000, 300,000 franków gotówką w złocie. r 
1 k s lą ż . b r u n ssw lc k l 80  ta la r o w y  lo s .  Główna wygrana 80,000 tal. bez

żadnego strącenia.
■ nu « « sU o -m e ln ln * en sk l. Główna wygrana złr. bawarskich 45,000, 15,UW.
Ita stę p n le  k w ity  u ży tk o w a n ia  ’/» lo sń w  5°/c p a ń stw o w y c h  * r .iso O .

Miesięczne wkładki po złr. 6.
Ita stę p n le  k w łly  u ż y tk o w a n ia  n a  c a łe  lo s y  p a ń stw o w e  * r. IB M .

Miesięczne wkładki po złr. 10.
Ita stę p n le  k w ity  u ż y tk o w a n ia  n a  p o łó w k i lo so w  p a  w jc li

x  r .  1H64. Miesięczne wkładki po zlr. 4. , . ,  ,
U fasłępnle k w ity  u ż y tk o w a n ia  n a  p o łó w k i lo s o  v* rsklel*.

Miesięczne wkładki po złr. 3. ____  __- - - s o  ta la ro w e  lo s y .n a  b ru n s z w le k le
wkładki po zlr. 2. . . .  . ,n a  In s b r u c k le  lo s y . Miesięczne ra ty  po złr. 2.

Miesięczne

Prócz tego przyjmuje kantor giełdowy i kantor wymiany Wiedeńskiego Banku 
k o m is o w e g o  wszelkie interesa bankierskie, wymiany i giełdowe. , 

Weksle za okazem i akredytywa na w s z y s t k i e  większe m iasta europejskie i amerykańskie
policzają się jąk najtaniej. . . .  , , •

Zlecenia w miejscu i z prowincji wypełniają ^bardzo szybko, sumiennie i P^tuMn.e, 
a na zakupione przez kantor giełdowy pap;^  wartoscmwe i w alu ty  udziela s.ę  zal czkę

S r A r f r s B T a t S  M f K  5 Ł S T -  " ™ k" : “
Zamiejscowe zamówienia S S .

syła się po każdem ciągnieniu opłatnie darmo. (511.10-30.)



CZAS z Niedzieli 20 Kwit nia 1873.

Za Duszę ś. p.

MARYANNY z Hr. KUCZKOWSKICH
K le lc z e w s k ie j

odbędzie się
NABOŻEŃSTWO ŻAŁOBNE,

jako w rocznicę jej śmierci, w KOŚCIELE 0 0 . KAPUCYNÓW 
w Krakowie w Poniedziałek d 21 t. m. o godz. 10 zrana.

W dniu zaś następnym tj. we Wtorek dnia 22 t. m. o godz. 9 z rana 
odbędzie się w Wieliczce spuszczenie do grobu na cmentarzu tam­
tejszym, ciała ś. p. A nny z K ic łczew sk ic li K a ra ­
sińskiej, a następnie Nabożeństwo solenne w Kościele parafialnym, 
na które się krewnych, przyjaciół i pobożną Publiczność zaprasza.

(773)

Obwieszczenie.
Celem zabezbieczenia dostawy materyału na rekonstrukcyą drogi krajo­

wej Iwowsko-rohatyiiskićj na rok w powiecie Bobreckim i Rohątyńskim, a mia­
nowicie :

z kamieniołomu Miihlbach
na V milę w lszej ćwierci 300 pryzm po pięć złr. c . --- złr. 1500 c .

33 2 „ 400 33 33 33 n --- 33 2000 33

33 „ „ 3 „ 410 13 33 33 --- 33 2057 33

33 » » 4 „ 750 33 33 33 n --- 33 3350 33

33 VI „ 1 „  500 33 33 33 ł ł --- 33 2500 33

33 r» 2 „ 500 33 33 33 » --- 33 2500 33

z kamieniołomu prywatnego w Bakowcach
na VI milę w 3ciej ćwierci 450 pryzm po trzy 92 33 1764 33

« „ * 4 „  480 33 „ cztery » 62 33 2217 33

z kamieniołomu Bojanówka w Strzeliskach
na VII milę w lszćj ćwierci 700 pryzm po pięć ł. — 33 3500 33

33 „ „ 2 „ 450 33 „ trzy M 90 33 1755 33

33 y 3 „ 450 13 „ cztery ł ł 15 33 1867 33

z kamieniołomu Fraga
na VII milę w 4fej ćwierci 600 33 ,, cztery ł l 15 33 2490 33

VIII .  1 „ 600 33 „ trzy I ł 60 33 2160 33

33 n  n  2 „  j  " 500 33 33 33 I ł 20 33 1600 33

z kamieniołomu w Podkamieniu
na VIII milę w 3cićj ćwierci 500 33 33 33 ł ł 40 33 1700 33

33 * » 4 „ 40 
z kamieniołomu w Czercu

33 33 » ł ł 10 33 1240 33

na IX milę w lszćj ćwierci 500 33 33 33 ł) 23 33 1615 33

33 „ „ 2 „ 500 33 33 33 ł ł 8 33 1540 33

33 ) .  i. o  „  310 33 33 33 J> 50 33 1085 33

33 n  , ,  4 „ 300 33 „ cztery ł ł 35 33 1305 33

33 X „  1 „  500 » 33 ł ł ł ł 65 2325 yy

60

50

Ogółem 10100 pryzm za złr. 42446 c. 10
z wydobyciem, potłuczeniem, dostawi), i ułożeniem w pryzmy, każda po da stop 
kubieznyeh, odbędzie się w kancelaryi Wydziału Rady powiatowej w ROHA­
TYNIE w dniu 2 4  K w ietn ia  1813 r. rozprawa na podstawie ofert 
pisemnych.

Dostawa powyższa uskutecznioną być ma do 15 Października 1873 przy­
najmniej w 2/ 3 częściach wreszcie zaś do końca Września 1874 r.

Do rozprawy tej przystąpić wolno każdemu, kto używa praw samowol- 
ności i podać może rękojmię wyznaczoną. Przepisane powody względem oso­
bistej kwalifikacyi do zawierania kontraktu na żądanie komisyi złożone być 
mają przy rozprawie.

Kto licytować chce nie dla siebie, lecz dla kogo innego, przedłożyć ma 
komisyi specyalną plenipotencyę legalizowaną.

Oferty wniesione być mają do 23 Kwietnia 1873 do godziny 5 popołu­
dniu i zaopatrzone w wadyum wynoszące 10°/o ceny fiskalnej, przypadającej 
na tę część dostawy, na którą oferta opiewa. W ofercie winni przedsiębior­
cy podać jak najdokładniej wszystkie ceny, po których pewną ilość materya­
łu w zupełności dostawić się obowiązują.

Oferty obejmować muszą wszakże takie części drogi, które z jednego 
szutrowiska lub kamieniołomu zaopatrzone być mają i nie mniej jak ćwierć 
mili wynoszą.

Opuszczenie z ceny fiskalnej wyrażonem być musi w ofercie słowami 
nie według pewnego procentu, lecz według kwoty za każdą 54 stóp kubi- 
cznych wynoszącą pryzmę.

Każda oferta winna być przepisaną marką stemplową zaopatrzona i na­
leżycie opieczętowana. Zewnątrz oznaczoną być musi nazwiskiem lub firmą 
przedsiębiorcy i zawierać ma imię i nazwisko, mieszkanie i zatrudnienie ofe­
renta, oraz żądaną sumę liczbami i słowami wyraźnie wpisaną.

IV wadyum nie opatrzone, po terminie wniesione, lub niedokładne o- 
ferty nie będą uwzględnione.

Otwarcie ofert nastąpi dnia 24 Kwietnia 1873 r. o godzinie 1 zpołudnia.
Bliższe warunki dostawy przejrzane być mogą w godzinach urzędowych 

w Kancelaryi Wydziału powiatowego,
Z Wydziału Rady powiatowej-

Rohatyn dnia 9 Kwietnia 1873 r. (726-2-3)

M. DWORSKI
iv Krakowie^ Itynck gl. 1.14

utrzymuje na składzie

świętą Krowiankę
i czert
(593-6-)

Ostrzeżenie!!!
Ponieważ nie podpisuję ani nie pod­

pisywałam żadnych weksli, zatem za ta­
kowe płacić n ie  b ę d ę  i za fałszywe 
uważam. (769-2-2)

Antonina Grzybozykowa
w Krakowie przy ul. Siennej L. 465.

Poszukuje się

Wspólnika
z równym udziałem , do bardzo 
k o r z y s tn e g o  przedsiębiorstw a 
już od kilku lat w K r a k o w i e  
prowadzonego i u s t a l o n y  był 

mającego.
Bliższą wiadomość udzieli p, 

N I. U w o r s k i  w Krakowie. 
Rynek g łów ny I. 14 . (718-3-3)

w  K ra k o w ie
wydaje

LISTY ZASTAWNE
O6

6 “

L. i  w ie
dostarcza najlepszą i najtańszą Żniwiarkę 
I t O W A Ł  franco Kraków po 350 złr.— 
Zapiówienia na pierwsze żniwa przyjmuje 
się tylko do końca Kwietnia. (735-1-) 

Przytem zawiadamia się, że kłamstwem 
są ogłoszenia, jakoby Royal w Tarnowie 
na ostatniej wystawie pracowała—gdyż tam 
Royal tucale nie była — lecz tylko stara, 
już zarzucona żniwiarka Samuelsona-

Woda Seloerska. 9 medali.

Aparat Gazogene Brieta
zwany i uprzywilejowany.

ie.
Obecnie można sprowadzać 

w ęg le  z kopalni w ęgla kamien­
nego książęęeo -  p s z c z y ń s k i c h 
iiO uis-Ehre (łSklarm a) w W e s -  
sołlej w prost przez n as; ze 
sprzedających ma tylko p. Ł .  
S achs w K a tto w ica ch  
jeszcze  pewną ilość tych w ę­
gli do sprzedania.

Mikołajów, 12 Kwiet. i 8 7 3 .

Zarząd kopalń książęco-pszczyńskich.

G egenw artig  sind die Koh- 
len der Furstlich P l e s s c h e n  
Steinkohlen -G rube L ouis-E hre  
(S k lam ia) in W essolla d ir e c t  
von mis zu beziehen; von den 
H a n d l e m  bat nur H err E .  
W acli w in K a t t o w i t z  noch 
ein Quantum jener Kohlen zu 
yerkauten. (729)

Nicolai den 1 2  April 1873 .

F iirstM  Plesscke G r t r t w a l t i g
J V l e i n  w e l t b e r u b i n t c »

R e s t i t u t i o n  s - F l  u i d
zu haben n u r  bei mir s e l b s t  o d e r  bei G . U l l r i o b ,  W 1©D, Ju d O D p la tZ  N r .  9 .

P r e i s :  % Kiste fl. 20; %  Kiste fl. 10% ; %  Kiste fl. 5%.
e l  8 1 m  K r i l n d r r  des Restitutions - Fluid und G r i i n d e r  der Fluid - Heilmethode 

1011, m cn, H. Betlrh. 14. _^^__(6V-8:I3)

JEDYNY 
jaki potwierdzo­

nym został 
przez 

AKADEMIĘ 
M ED Y CZN Ą .

Za pomocą tego 
a p a r a t u ,  po­
wszechnie zna­
nego obecnie, 
każdy dziś może 
w jednej chwili
p r v y g o t O W a C  z

bardzo małym 
kosztem Wf)DĘ 
SALCERSKĄ 

i wszelkie na­
poje gazowe, ja ­
ko t o : Vichy, 
Soda, Liinonia- 
da gazowa i wi­

no musujące 
i t. d.

JEDYNY 
jaki przyjęty zo­
stał w szpita­
lach paryskich.

Ceny , 
A P A R A T Ó W  

BRIETA 
o jednej butelce 

12 fr. 
o dwóch butelk.

15 fr. 
o trzech butelk.

18 fr. 
o czterech but. 

25 fr.

PROSZKI.
Sto doz 

( do 1 but. 10 fr.' 
do 2 but. 15 „ 
do 3 but. 20 
do 4ch butelek 

30 fr.

L.

M O I D O L I i O T  s nr,
inżynier fabrykant, 

w P a r y ż u  przy ulicy Chateau - d’Eau 94 i 9G. 
W Krakowie w aptece p. Trauczyńskiego, — 

(493-2-10)

« na walutę austryacką losowane w 36  lat.
. . n » » w 18 lat,

5 ’Ia °|o na srebro, losowane w 36  lat.
oraz 7°|w Listy dłużne „ w 20 lat.

Listy te są najwłaściwsze lo  lokowania kapitałów gdyż:

Oprócz pupilarnego zabezpieczenia hipotecznego stwierdzonego na ka- 
każdym Liście Zastawnym podpisem c. k. Komisarza rządowego, 
są nadto zagwarantowane całkowitym kapitałem zakładowym Towa­
rzystwa, które wmyśł §. 5 swych Statutów, oprócz pożyczek na bez­
pieczeństwie rzcczowem opartych, nie może prowadzić żadnych innych 
interesów bankowych lub kredytowych.
Suma znajdujących się w obiegu Listów Zastawnych nie może prze­
wyższać wierzytelności hipotecznych Zakładu, ani też dziesięćkrotnie 
wziętego rzeczywiście wpłaconego kapitału zakładowego Towarzystwa
(obecnie wynoszącego 1,000.000 złr. w. a.) §-76.
Kupony płatne w walucie dnia 1 Maja i 1 Listopada

w srebrze dnia 2go Stycznia i Igo Lipca każdego roku, 
wypłacają się bez żadnych strąceń tytułem podatku lub innym jakim­
kolwiek.
Ifakoniec na zasadzie ustawy z d. 2 Lipca 1868 r. Nr. 93 dz. pr. p. 
Listy Z a s ta w n e  m o g ą  s łu ż y ć  do lo k a c y i fu n d u szó w  
s ie r o c iń s k ic h , In sty tu to w y ch  i d e p o z y to w y c h , r ó ­
w n ież  ja k o  k a u c y e  w  s to su n k a ch  k o n tra k to w y c h  
I s łu ż b o w y c h .

Listy Zastawne i Dłużne Galicyjskiego Zakładu Kredytowego Ziem­
skiego są do nabycia po kursie dziennym:

w K r a k o w ie :  w Galicyjskim Zakładzie Kredytowym Ziemskim 
w Banku Galicyjskim dla Handlu i Przemysłu, 

we I w o  w ie :  w Galicyjskim Banku Krajowym, 
w W iedn iu : w Lombard und Escompte Bank, Kńrtner-Strasse 10, 
w T ir  HO w ie :  w Filii Galicyjskiego Zakładu Kredytowego Ziemskiego, 
w W a rsza w ie: w Banku handlowym,
W B erlin ie: W Norddeutsclie Grundcredit Bank.

Zapadłe Kupony wypłacają się we wszystkich powyżej wymienio­
nych instytucyach. (723-2-)

Ogłoszenie.
W gmachu Zakładu naród, imienia 

Ossolińskich we L w o wi e na Iszem 
piętrze od frontu, będą do n a j ę c i a  
na kilka lat od 15go Sierpnia b. r. 
o k a i n o ś c i  stosowne do umiesz­

czenia biur, składające się z 7miu 
obszernych pokoi i 2cli przedpokoi z 
4ina osobnemi wychodami.

Bliższa wiadomość w Kancelaryi ad­
ministracyjnej Zakładu. (266-12-)

Lwów d. 27 Stycznia 1873 r.

3.

4.

Pizy szkole izraelickiej w ZABŁOCILI 
Jod Żywcem jest do obsadzenia posada 
nauczyciela języka polskiego, który musi 
także umieć dokładnie 400 niemiecku tak 
w piśmie jak i w mowie. Termin zgłosze­
nia się naznaczony l ia j l la l r j  «lo 1 
tf ia ja  i*. l*., roczna płaca 400 złr. 
Zgłaszający się bez różnicy wyznania, ze­
chcą podania zaopatrzone w świadectwa 
nadesłać do podpisanego zarządu gminy. 
Wymaga się także umiejętności rysunków 
: gimnastyki. (640-2-3)

Zabłocie pod Żywcem w Kwietniu 1873.
Zarząd, gminy wyznania izraelskiego.

znajdzie u m i e s z c z e n i e  w aptece na 
prowincyi.

Bliższą wiadomość udzieli P. J. K. ulica 
Ialicka 1.48 I. piętro we Lwowie. (668 3-3)

; O r y g i n a l n ą  Ż n i w i a r k ę
C eres

wszystkiemi poprawkami dostarcza francc 
K ra k ó w  po 4 1 5  złr. w. a. Fliedlando
6l Frank z Wiednia— Zarazem ostrzegł 
irzod klamliwemi ogłoszeniami komisantów 

w  Krakowie, którzy mają na składzie stać  
Ceres, bez poprawek, a chcą takowe udić 

za nowe i drogo sprzedawać. 
Zamówienia dla mnio przyjmuje w Kn- 

cowie L. Zieleniewskiego Fabryka maefin 
narzędzi. (734-1-)

E. Farinel, F. Gredy i  Co.,
w in  I n o i l r k

w Bordeaux,
poszukują zastępcy mogącego dać wszelkie 
poręczenia zdolności i rzetelności. (666-1-2)

PASTYLKI PIERSIOWE
Z E  SO K U  G Ł O W IA ST E J SAŁATY 

I L Ą U R O W Y C H  L IŚ C I

PpGRIMAULTetC1captekarzy wPARYZU
i I

Są to wyborne cukierki złożone z dwóch stb- 
stancyj, znanych w medycynie ze swych własności 
łagodzących i uśmierzających skutecznie lu iM /.h ' 
r o z j ą t r z e n i e  w  | i l e r o i a r l i  , k a t a r y  
U | i o r e / . j n e .  Cukierki te łącznie z Syropem 
nadfósforanu wapna, używają się dla uśmierzenia 
mocnego kaszlu połączonego z odpluwanient i ko­
kluszem. (35-19-2'')

Dostać można w Krakowie w aptece p. Jó:efa 
Trauczyńskiego pod Koroną w Rynku głównym 
i u p. W. Redyka, — we Lwowie w Składzie »ia- 
teryałów aptecznych i w aptece p. Piotra Miko 
łasza, i w aptekach pp. Berlinera i Ruckera, — 
w Brodach w aptece p. Franzosa, — w Rzeszowie 
w aptece p. Schaitcra, — w Warszawie w Składach 
materyałów ajUecżnych pp. Mrozowskiego, Ferd, 
Aug. tlallego i Ludwika Spiessa.

Balsam Bilflngera
uznany środek przeciw

d n ie  i g o ść c o w i
jest do nabycia w KRAKOWIE u Dra 
S a w i c z e  ws k i e g o .  (768-!-2)

DO MAGAZYNU
Henryka Schwarza w  Krakowie

przy ulicy G rodzkiej L. 88 ,
nadeszły już na sezon wiosenny i letni w szelkie 1 1 0  
w ości ust §tlknie tlaiaiNhie w W ełn ie , P erka 

lach i innych wyrobach — również

W IE L K I W Y B Ó R  
B&osi M i m o  w  i O k r y ć  g o to w y c h  lóżneg 
rodzaju — Szali tkanych — Chustek i Rotond koron 
kowych — M ateryj jedw abnych — D yw anów  — F ira  

itek itp. z labryk francuskich i angielskich.

Komisowy Skład Płótna i stołowej Bielizny
pp. N. L an g e r i Synów 

po cenach fabrycznych.
(736-1-4)

'•iW

1873 Napełnienie

M P Jest do naby­
cia we wszystkich skła­

dach wód mineralnych i aptekach. 
Z arząd zdrojowy (0. Oppel & Co.)

M lilutl u  P e s z c i e
pod f i rmą:

N. Schuk & Coinp.,
liwerant król. węg. krajów, 

pocztowego zarządu eko­
nomicznego.

największy skład
wszelkich

M lilu .il w  P e a / . c l e
pod firm ą:

N. Schuk & Coinp.,
liwerant król. węg. krajów, 

pocztowego zarządu eko­
nomicznego.

WAG DSIESIEfMCH
formie trój- i czterokątnej, ł i i ł g i  i n i H m k o u c ,  francuskie t v i l ^ i

ię-
dy- 

(497-6-10)nie po najtańszych cenach do nabycia u

S c l t i i i *  &  O T i k s c I i i t K ,
Waagen- und Gewichte-Fabrik:

Leopoldstadt, Leopoldgas. we własnym domu.
Skład: Leopoldstadt, Taborstrasse 44.

IMT Cenniki f ranko. "W
r s *  C e n y  z> W i e d n i a  l u b  P e s z t u .

Świeże wody mineralne
krajowe i zagraniczne

już otrzymaliśmy 
Publiczności.

i polecamy takowe Szanownej

W. Miildner i Spółka
(534-4-6) w Tarnowie.

K onkurs.

Zapraszając niniejszem Sz. PP. Oby­
wateli do wczesnych zamówień na uzna­
ną dotychczas za n a jp rak ty czn ie jszą
żn iw iark ę „Ceres“ i kosiar­
k ę „ ttirb y “ syst. B u rd ick — 
donoszę zarazem, iż takowe odpowie­
dnio do kultury naszej krajowej w tym 
roku ulepszone zostały.

Przy tej sposobności pozwalam so­
bie zwrócić uwagę Szanownych PP. 
Gospodarzy co do obecnie wychwala­
nej żniwiarki Samuelsona „ Royal “ je­
dynie na tę okoliczność że ta na ze­
szłorocznej wystawie Tarnowskiej przy 
sile 4 wołów (gdy tymczasem „Ceres" 
zaprzężona 2 wołami swoje zadanie 
chlubniej spełniła) w kilku przerwach 
lomimo największego wytężenia pole 
iróby opuściła.

W ogóle na 7miu między - narodo­
wych wystawach rolniczych, gdzie pra­
wic wszystkie systemy reprezentowane 
były otrzymała „ C e r e s “  C Z t e r j  
najpierw sze nagrody, gdy 
tymczasem „Buckeye." jedną, „Howard" 
jedną a Samuelsona „Royal" w Hos- 
towitz przy Pradze jedną. (469-2-4)

Cena żniwiarki „Ceres" złr. 450 
,, kosiarki „Kirby” „ 325 

Saumcisoua „aoyal” „ 350
Polecając równocześnie przy zbliża­

jącej się porze wiosennej mój Zakład 
narzędzi i machin rolniczych, zapewniam 
zarazem iż głównem mojęm zadaniem 
będzie tak pod względem wykonania 
danycli mi zleceń, jakoteż i cen ży­
czeniom Szanownych PP. odbiorców za- 
dosyćuczynić.

HL Petersetm
właściciel fabryki narzędzi i machin 

rolniczych w Krakowie.

lip n o lasu.
®*oszukłąjc s ię  do  k u p n a  

w ie lk ie g o  o b s z a r u  lasu , 
s k ł a d a j ą c e g o  s ię  m niej 
w ię c e j  z e  1 0 0 . 0 0 0  s ią g  
św ie r k ó w  i j o d e ł  d o b ry ch  
do w y c ię c ia , o  i le  m o żn o ­
śc i w  n ie z b y t  w ie lk ie m  o d ­
d a len iu  od  k o le i. B e z p o ­
śr e d n ie  o fe r iy  pp. w ła ś c i ­
c ie li  z  w y łą c z e n ie m  d ru ­
g ic h  osób , z n a c z  L. 0 !r2 2  
p r z e sy ła  d a lej b iu ro  o g ło ­
sz e ń  Rudolfa Mossego w Frankfur­
cie n. M . (645-3-3)

Czcionkami Drukarni Leona Paszkowskiego. Odpowiedzialny rządca Drukarni Józef Łakociński.


